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Przed Świętem Ludowymi

Posiedzenie Wojewódzkiej Komisji
Porozumiewawczej Partii 
i Stronnictw Politycznych
Wczoraj odbyło się poste PZPR l&deusz Fiszbach 

dzenie Wojewódzkiej Ko- i prezes WK ZSL Bogusław 
misji Porozumiewawczej Droszcz. Zapoznano się tak- 
Partii i Stronnictw Polity- że z programem uroczys- 
cznych w Gdańsku, w któ- tości w Trąbkach Wielkich, 
rym m. in. uczestniczyli: w której wezmą udział 
I sekretarz K W PZPR w przedstawiciele partyjnych 
Gdańsku — Tadeusz Fisz- i administracyjnych władz 
bach, sekretarz KW PZPR województwa gdańskiego, 
w Gdańsku — Henryk Ma- Jak corocznie obchody 
słowski, prezes WK ZSL Święta Ludowego będą mia 
w Gdańsku — Bogusław ły uroczysty charakter. Wez 
Droszcz, przewodniczący mą w nich udział szerokie 
WK SD — Mieczysław rzesze rolników i delegacje 
Pierz. aktywu robotniczego z za-

Na posiedzeniu omówiono kładów pracy Trójmiasta, 
stan przygotowań do tego- W bogatym programie ar 
rocznych obchodów Święta tystycznym wystąpią zna- 
Ludowego, zatwierdzono ni artyści i zespoły artys- 
skład Wojewódzkiego Ko- tyczne scen wojewódzkich, 
mitetu Obchodów Święta Przewiduje się również za- 
Ludowego, na którego czele wody sportowe, konkursy 
stanęli: I sekretarz KW sprawnościowa.

Delegacja CKKR KC KPCz
w Gdańsku

Wczoraj rano przybyła radca ambasady CSRS Ji- 
do Gdańska przebywająca ri Divis
w Polsce na zaprosze­
nie Komitetu Centralnego 
PZPR 6-osobowa delegacja 
Centralnej Komisji Kontrol 
no-Rewizyjnej KC Komuni

Wkrótce po przybyciu, 
delegacja spotkała się z I 
sekretarzem KW PZPR w 
Gdańsku Tadeuszem Fisz- 
bachem. W spotkaniu

stycznej Partii Czechosło- uczestniczyli: przewodniczą
wacji. Na czele delegacji 
stoi przewodniczący CKKR 
Miloś Jakeś, a w jej skład 
wchodzą: zast. przewodni­
czącego CKKR i przewodni 
czący CKKR Słowacji Mi- 
loslav Boda oraz pracowni­
cy wojewódzkich i powia­
towych KKR Josef Maeha- 
Ćek, Pavel MiranoviC. Kami WKKP i WKR. 
la Konecna, Karel Havli- 
cek. Delegacji tow arzyszy

cy Wojewódzkiej Komisji 
Kontroli Partyjnej Feliks 
Pieczewski i przewodni­
cząca Wojewódzkiej Komi­
sji Rewizyjnej KW PZPR 
Zofia Trybul.

Następnie odbyły się ro­
bocze rozmowy delegacji 
z członkami prezydiów"

Na budowle największego kombinatu energetycznego w Europie

E. Gierek i P. Jaroszewicz
w woj. piotrkowskim

1 czerwca 1 sekretarz KC PZPR Edward Gierek 
i prezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz prze­
bywali w woj. piotrkowskim. Zapoznali się oni z 
problemami i perspektywami rozwojowymi tego 
regionu a zwłaszcza z realizacją inwestycji beł- 
chatowsklej.

Sven Andersson 
przybył do Polski

Wczoraj w godzinach 
wieczornych przybył z 
oficjalną wizytą do Pol­
ski minister spraw zagra­
nicznych Szwecji — Sven 
Andersson. (PAP)

W godzinach popołudnio 
wych goście w towarzyst­
wie Feliksa Pieczewskiego 
i Zofii Trybul zwiedzili 
Stocznię Gdańską im. Le­
nina, złożyli wieńce u stóp 
pomnika na Westerplatte, 
obejrzeli Port Północny od 
strony morza, port gdański 
oraz gdańską Starówkę. Po 
mieście oprowadzali dele­
gację prezydent Gdańska 
Andrzej Karnowski i archi 
tekt Romuald Chomicz.

Dziś rano goście opuszcza 
ją Gdańsk. E.M.

Goście w towarzysuwie 
gosDodarzy województwa 
—I sekreta’•za KW PZPR 
Stanisława Składowskiego 
i wojewody piotrkowskiego 
Leszka Wysłockiego odwie­
dzili Bełchatów — ■ stolicę 
nowego zagłębia gomiczo- 
energetycznego. Miasto to 
przeżywa dynamiczny roi; 
wój. Trwa budowa osiedli 
mieszkaniowych, wznoszo­
ne są pierwsi* w mieście 
budynki 11-kondygnacyjne. 
Kontynuowana jest budo-1 
wa m. in. oczyszczalni ście 
ków, miejskiej kotłowni , 
sieci wodociągowo-kanali­
zacyjnej.

Następnie E. Gierek i P. 
Jaroszewicz zwiedzili teren 
zagłębia gdzie w oparciu
0 złoża węgla brunatnego 
powstaje jeden z najwięk­
szych kombinatów energe­
tycznych w Europie.

I sekretarz KC PZPR i 
premier — serdecznie wi­
tani przez ■tałogi — zapoz­
nali się z postępem prac 
przy budowie elektrowni i 
Kopalni Węgla Brunatnego 
„Bełchatów” interesując się 
przebiegiem robót i warun 
kami pracy.

Na budowie eleKtrowni 
prace koncentrują się przy 
budowie zaplecza i estakad 
budynku głównego elek­
trowni. W kopalni trwa 
odwodnienie zioz węgla 
oraz montaż podstawowych 
maszyn kopalni — koparki
1 zwałowarki. Ostatnio roz- 
Doczeto montaż taśmociągu.

Jak się przewiduje, w 
1980 r. kopalnia „Bełcna- 
tów” dostarczy pierwszy mi 
lion ton węgla biunatnego. 
a 5 lal później wydooycie 
wzrośnie do ok. 40 min ton 
w ciągu roku. Równolegle 
z kopalnią uruchomione zo 
staną elektrc’vnie, gdzie za 
instaluje się najnowocześ­
niejsze polskie bloki ener­
getyczne o mocy 360 MW 
każdy. Łączna moc elek­
trowni wyniesie ponad 5 
tys, MW i w r. 1985 do­
starczą one ok. 15 proc. ca­

łej produkcji energii elek­
trycznej w Polsce.

Tego samego dnia E, 
Gieren i P. Jaroszewicz 
spotkali się z Egzekutywą 
KW PZPR w Piotrkowie 
Tryb. W czasie spotkania 
poinformowano gości o re­
alizacji zadań gospodar­
czych województwa.

I sekretarz KC i premier 
uczestniczyli również w 
posiedzeniu Egzekutywy

Fatalna żegluga w pasatach
(Korespondencja własna z „Daru Pomorza”)

Pasaty to stałe wiatry o 
umiarkowanej sile 3—5 sto 
pni w skali Beauforta, wie 
jące w strefie równikowej 
do 30 stopnia szerokości 
północnej i południowe i 
One doprowadzały n?. za­
chodnią półkulę żeglarzy — 
wielkich odkrywców i zdo 
bywcow obu Ameryk. Row 
meż i my mieliśmy na 
skrzydłach pasatu — jak 
to określił jeden z dzien­
nikarzy na pokładzie „Da­
ru” — szybko dotrzeć do 
Hamilton na Bermudach, 
gdzie znajduje się meta 
drugiego etapu regat „Ope 
racji Żagiel-76”.

Tymczasem żegluga po 
tradycyjnym szlaku żegla­
rzy przyniosła nam i po­
zostałym załogom wyjątko 
wą niespodziankę. Od piat 
ku, kiedy to nadałem ostat 
nią korespondencję, zano­
towano w naszym dzienni­
ku okrętowym — gdzie co 
godzinę zapisuje się m. in. 
stan morza i siłę wiatru — 
zaledwie czterokrotnie wiatr 
o 3 stopniach w skali Beau 
forta. Wiatru po prostu n.e 
ma, pasat jak gdyby 
zdechł. Najczęściej notov, a 
ną siłą wiatTU był... 1 sto­
pień. czasami 2 stopnie 
Beauforta... i to w okresie 
rzadko występujących po­
dmuchów. Skrzydełka wia 
tromierza kręcą się więc 
wyjątkowo wolno. W cza­
sie wczorajszych pomia­
rów wskazywał on szyb­
kość 1 metra na sekundę. 
Nic więc dziwnego, że pod 
czas jednej z czterogodzin­
nych wacht, pobiliśmy „re 
kord prędkości”, przebywa 
jąc drogę długości niespeł­
na 5 mil — około 9 kilo­
metrów, . -

A właściwie należy się 
dziwić, że w ogóle płynie­
my. Od mementu nadarna 
ostatniej mojej korespon­
dencji przebyliśmy bowiem 
w tych fatalnych warun­

kach ponad 300 mil i xnaj 
dujemy się aktualnie na 
34 stopniu długości zachód 
niej i na 25 stopniu szero­
kości geograficznej północ­
nej. Pokonaliśmy jednak 
do tej pory zaledwie iedną 
trzecią drogi do Hamilton 
Przyczyną naszych niepo­
wodzeń jest potężny wyż, 
który od kilkunastu dni za 
lega nad całym obszarem 
Atlantyku. Szukają więc 
nasi oficerowie wachtowi 
podmuchów wiatru przy po 
mocy lornetek, obserwując 
zmarszczki na gładkim ni­
by lustro oceanie, a ko­
mendant kpt. Kazimierz 
Jurkiewicz i jego zastępca 
kpt. Tadeusz Olechnowicz 
ze smutnymi obliczami spo 
zierają na mapki synopty­
czne. W tak niezw ykłych 
warunkach odbywa się e- 
goroczna „Operacja Ża­
giel” — regaty, które za w 
sze kojarzą się Drzecie^ z 
szvbkim Dokonywaniem 
przestrzeni wodnych.

Tym razem jest inaczej, 
ale 'regatowa walka trwa. 
Co najważniejsze w walce 
tej zajmujemy nadal czoło­
wą lokatę. Z porannych ko­
munikatów wynika, że ..Dar 
Pomorza” znajduje się ak­
tualnie na, drugirn miejscu 
w swojej klasie i na ta­
kiej samej pozycji klasyfi­
kacji generalnej wśród 45 
statków żaglowych i jach­
tów Na trzecim miejscu w 
klasie A znajduje się nor­
weska fregata „Christian 
Radich”, na czwartym ra­
dziecki „Kruzensztern”, na 
piątym amerykańska „Re­
gina Maris”, a na szóstym 
i siódmym hiszpański 
„Juan Sebastian de Elca- 
no” i portugalski „Sagres”. 
Z tego co napisałem wy- 
żej wynika, że na pierw- 
sze miejsce wysunął się ak 
tualnie radziecki baru 
„Towariszcz”. Okazuje się 
bowiem, że mimo tak fa­
talnych warunków załoga

radziecka ma w ostatnich 
dniach najdłuższe przebie­
gi: wykazując zadziwiają­
cą sprawność w żeglowa­
niu na słabych wiatrach. 
To samo powiedzieć moż­
na o drugim barku radz.ee 
kim „Kruzenszternie” — 
największym i jednocześnie 
najcięższym statku regat—: 
który wystai tował najpóź­
niej. a teraz — mimo o- 
wych słabych wdatrów — 
systematycznie dopędza po 
zostałych konkurentów7.

Doskonale żegluje tak­
że załoga kpt. Zdzisława 
Michalskiego nc przepięk­
nym „Zewie Morza”. W o- 
statniej dobie wysunęła się 
ona na drugą pozycję w 
klasie „B-l”, ustępując tyl 
ko znanemu szwedzk iemu 
szkunerowi „Gladan". „Zew 
Morza” zajmuje także wy­
soką szóstą lokatę w kla­
syfikacji generalnej. W kia 
sie „B-2” (jachtów naj­
mniejszych) prowadzi od 
startu słynny zwycięzca te 
gorocznych — zakończo­
nych w marcu — regat do­
okoła świata „Great Bri ■ 
tain II”. Z polskich najlep 
sza — siódmą pozyc ę zaj­
muje tej klasie „Polo­
nez” pod słynnym Krzysz­
tofem BaranowsKim, zaś 
dziesiątą ..Hetman” i Gdy 
ni. Czternasty jest „Woje­
woda Koszaliński”, a dwu 
dziesty .Dar Szczecina”.

Polskie jachty ,•— podub- 
nie jak my na „Darze Po­
morza” — czekają na wiel 
ki wiatr. Ich załogi utrzy­
mują jednak z „Darem” 
kontakt radiowy ł wzajem 
nie podtrzymują się na du 
chu. Najważniejsze, że 
wszyscy są zdrowi. Za po­
średnictwem ekipy dzienni 
karskiej, znajdującej się 
na „Darze”, przekazuję też 
pozdrowienia dla swych 
najbliższych i tysięcy sym 
patyków żeglarstwa w kra 
ju.

ZENON GRALAK

KZ PZPR Kopalni Węgla 
Brunatnego „Bełchatów7”. 
Zapoznali się oni z działal­
nością zakładowej organi­
zacji partyjnej i stanem, 
realizacji inwestycji. E 
Gierek stwierdził z zadowo 
leniem, że to, co wraz z 
premierem zobaczyli, świad 
czy o ogromnym rozmachu 
inwestycji. Nakłady ponie­
sione na powstające zagłę 
bie, zaczynają przybierać 
konkretne kształty w po­
staci obiektów. I sekretarz 
KC życzył budowniczym 
przyspieszania terminów 
przekazywania poszczegól­
nych obiektów oraz dobrej 
jakości robext. (PAP)

Spotkanie Breżniew —Marcos

Zakończenie rozmów
raaziecko—filipińskich

We wtorek odbyło się 
spotkanie sekretarza gene­
ralnego KC KPZR, Leoni­
da Breżniewa z prezyden­
tem Filipin, Ferdinandem 
Mareosem, który przybył z 
oficjalną wizytą do ZSRR. 
Podczas spotkania, w któ­
rym brali udziel ministro­
wie spraw zagranicznych 
obu krajów — Anariej Gro 
myko i Carlos Romuk — 
omówiono proolemy stusun 
ków dwustronnych, a także 
niektóre zagadnienia mię­
dzynarodowe.

Wyrażono zadowolenie t 
powodu istnienia obopólne­
go pragnienia rozwoju ,i 
umocnienia stosunków ra- 
dziecko-filipińskich na za­

sadzie rówiiości i wzajem­
nej korzyści, a także wyra­
żającym się zgodnością lub 
zbliżeniem stanowisk Zwiąż 
ku Radzieckiego i Filipin 
wobec wielu problemów 
międzynarodowych,

L. Breżniew i F. Marcos 
stwierdzili, że obecne roz­
mowy stwarzają nowe mo­
żliwości pogłębienia kon­
taktów dwustronnych w 
różnvch dziedzinach. Wy­
rażono zadowolenie z po­
wodu dojścia do porozu­
mienia w sprawie nawią­
zania stosunków dyploma­
tycznych między ZSRR a 
Filipinami, a także z powo 
du zawarcia porozum,enia 
o wymianie handlowej

W łódzKiej Fabryce Transformatorów i Aparatury Trak­
cyjnej „ELTA” trwa montaż dwócb następnych transfor­
matorów o mocy 63 MV4 dla Huty „Katowice”. Ostatni 
z serii pięciu transformatorów o średniej mocy przezna­
czony dl? tej placówki zostanie zmontowany w III kwar­
tale br.

Na zdjęciu: montaż jednego z transformatorów dla Hu­
ty „Kaiotnce”. CAF — Zbraniecki — Telefoto

Śnieżycą i mrozem
Tatry przywitały czerwiec
Tego już dawno nie było. 

Pierwszego czerwca na Kas­
prowym w Tatrach notowano 
3 stopnie mrozu oraz oped 
świeżego śniegu grubości 10 
cm. Śnieg gęsto sypał w pó­
rach również w ciqgu dnia. 
Na biało przystroiły się nie 
tylko szczyty Tatr ale i zoo 
cza gor od wysokości tysiąca 
metrów

W Zakopanem było we wto 
rek zaledwie 4 stopnie cie­
pła i padał deszcz.

Zgodnie z zapowiedzią, na 
całym Podhalu otworzyły z 
dniem 1 czerwca swoje po­
dwoje wszystkie campingi, ale 
oczywiście me znalazły kli­
entów. liczni wczasowicze,

którzy nie bvli przygotowani 
na taką aurę, zostali uwięzie­
ni w pensjonatcch i domach 
wypoczynkowych,

(PAP)

Depesza 
H. Jabłońskiego

do prezydenta Włoch
Z okazji święta naro­

dowego Republiki Włos­
kiej, przypadającego w 
dniu 2 bm., przewodni­
czący Rady Państwa 
PRL Henryk Jabłoński 
wystosował depesze gra­
tulacyjną ao prezydenta 
republiki Giovanni Le­
one. (PAP)

Delegacja ZSRR 
w Genewie

W* wtorek przed połud­
niem przybyła do Genewy de­
legacja ZSRR, uczestnicząca 
w radziecko-amei/kańskich 
rokowaniach w sprawie ogra- 
niczen.a strategicznych zbro­
jeń ofensywnych (SALT). 
Przewodniczący delegacji ra­
dzieckiej Władimir Siemio­
nów oświadczy! dzienni­
karzom: przybyliśmy do Ge­
newy w celu kontynuowania 
rokowań związanych z przy­
gotowywaniem nowego ukła­
du dotyczącego ograniczenia 
tych zbrojeń zgodnie z poro­
zumieniem osiągniętym na 
najwyższym szczeblu we Wta- 
dywostoku w 1974 roku. De­
legacja ZSRR otrzymała po­
lecenie kontynuowania roz 
mów w rzeczowej i konsiruk 
tywnej atmosferze.

(PAP)

Wspólny komun łkał radziecko—iracki

A. Kosygin w Syrii
We wtorek reno azłai-ek 

Biura Poditycsnegc KC 
KPZR, przewodrlezący Ru­
dy Ministrów Z wiązi u Ra­
dzieckiego, A lek id ej Kos r- 
gin przybył do Damaszku 
na zaproszenie Socjalisty« 
nej Partii Odrodzenia Arab 
skiego i rządu Republiki 
Syryjskiej. A. Kosygin pre 
wadził poprzednio rozmo­
wy w Bagdadzie w czasie 
4-dniowej, oficjalnej wizy­
ty w Iraku.

Tego samego dnia odby­
ło się spotkanie premiera u najważniejszy warunek

w aaaofe spotkań I rozmów, 
które przebiegały w atmo­
sferze szczerości 1 wzajem­
ne# zrozumienia wrzech- 
itronnie omówiono stan 
obecny i perspektywy dal­
szego foawoju współpracy 
radziecko-irackiej. Doko­
nano pożytecznej wymiany 
doświadczeń działalności 
partyjnej i państwowej, po 
twierdzono wolę rozwija­
nia i umacniania przyjaźni 
między ZSRR i Irakiem.

Związek Radziecki 1 Irak
A. Kosygina z sekretarzem 
generalnym Socjalistycznej 
Partii Odrodzenia Arab­
skiego i prezydentem Sy­
rii, Hafezem Asadem.

Poaczas rozmów dokona­
no wymiany poglądów w 
sprawie dalszego umocnie­
nia stosunków dwustron­
nych. Podkreślono znacze­
nie radziecko-syryjskifcgo 
oświadczenia z 1»74 r„ 
określającego główne za­
sady rozwoju przyjaźni i 
współpracy między ZSRR 
a Syrią. Omówiono rów­
nież niektóre zagadnienia 
międzynarodowe, zwłaszcza 
sytuację na Bliskim Wscho­
dzie.

zwycięstwa nad agresją im 
perialistyczną i syjonistycz 
ną uważają zespolenie 
państw arabskich we fron­
cie antyimperialistyczxiym 
i umocnienie ich współpra­
cy z przyjaciółmi, przede 
wszystkim ze Związkiem 
Radzieckim i innymi kra­
jami socjalistycznymi.

Komunikat głosi dalej, że 
oba Ic-ajfc są poważnie za­
niepokojone niebezpiecz­
nym rozwojem sytuacji w 
Libanie, trwającymi próba­
mi imperializmu i reakcji, 
aby mieszać się w wew­
nętrzne sprawy Libanu w 
celu rozbicia jedności sił 
postępowych i zadania cio­
su palestyńskiemu ruchowi 
oporu. Zw.ązek Radziecki 
i Irak stoją na stanowisku. 

Odrodzenia Arabskiego i - że pozytywne rozwiązanie

ment podkreśla koniecz­
ność ostatecznej likwidacji 
resztek systemu kolonial­
nego.

Związek Radziecki i Irak 
— czytamy w komunikacie 

i— popieiają walkę krajów 
nieza angażowanych z poli­
tyką agresji i mieszania się 
w sprawy wewnętrzne tych 
państw, prowadzoną przez 
imperializm, popierają ich 
walkę o umocnienie nie­
podległości i swobodę roz­
porządzania własnymi bo­
gactwami narodowymi oraz 
ustanowienie równopraw­
nych powiązań gospodar­
czych.

W końcowej części ko­
munikat stwierdza, że oba 
państwa popierają walkę o 
przekształcenie Oceanu In­
dyjskiego w strefę pokoju, 
wolną od wszelkich obcycn 
baz wojennych i zapewnie­
nie swooody żeglugi, zgod­
nie z zasadami prawa mię­
dzynarodowego. (PAP)

Na zaproszenie kierownic 
twa Socjalistycznej Partii

rządu Iraku w dniach od 
29 maja do 1 czerwca z ofi 
cjalną wizytą przyjaźni 
przebywał w tym kraju 
członek Biura Politycznego 
KC KPZR, premier Związ­
ku Radzieckiego Aleks i* j 
Kosygin — głosi opubliko­
wany w Bagdadzie komu­
nikat.

Dokument stwierdza, że

kryzysu libańskiego może 
osiągnąć jedynie tam na­
ród libański.

Oba kraje będą nadal u- 
dzielać poparcia palestyń­
skiemu ruchowo oporu, 
uważając go za część skła­
dową arabskiego i świato­
wego ruchu narodowowj - 
zwuleńczego.

W dalszej" części doku-

Pomnik 
N. Krupskiej 
w Moskwie

We wtorek w Mo­
skwie odsłonięto pomnik 
ros? jskiej rewolucjoni-* 
stki. wybitnej radziec­
kiej działaczki partyjnej 
i państwowej, żony W. 
Lenina, Nadieźdy Krup­
skiej.

Autorką pomnika jest 
znana rzeźbiarka ra­
dziecka, Jekatlerina Bie- 
szałowa. (PAP)

Rząd japoński zatwierdził układ
o nierozprzestrzenianiu broni nuklearnej

Rząd japońsk. na wtor­
kowym posiedzeniu zatwier 
dził układ o nierozprze­
strzenianiu broni nuklear­
nej. Był to ostatni akt pro­
cedury ratyfikacyjnej.

X Zjazd FDJ
We wtorek w stolicy NRD 

w Pałacu Republiki otwar­
to X Zjazd Organizacji 
Wolnej Młodzieży Niemiec 
kiej .(FDT), Bierze w nim 
udział 3000 delegatów, re­
prezentujących 2,1 min 
członków FDJ. Obrady 
zjazdu potrwają 5 dni.

To najwyższe grem: um 
FDJ dokona oceny dorob­
ku organizacji młodzieżo­
wej i wytyczy jej cele na 
najbliższe lata, wynikające

z uchwał IX Zjazdu SED 
Na otwarcie zjazdu przy­
byli przedstawiciele . naj­
wyższych władz partyj­
nych i państwowych z Eri­
chem Honeckerem. Willi 
Stophem i Horstem Sinder - 
mannem na czele W obra­
dach uczestniczą jako go­
ście przedstawiciele 85 
organizacji młodzieżowych 
z całego świata. Delegacji 
polskiej przewodniczy Zdzi 
sław Kurowski. TPAP)

Owocna wymiana 
doświadczeń ekonomicznych

Jak w pełni i racjonalnie dokonano wymiany dos- 
wykorzystać posiadany po- wiadczeń na temat analizy 
tencjał produkcyjny oraz modeli wyników ekonomicz 
zwiększyć udział wzrostu nych.
wydajności pracy w pre- Natomiast w drugim dniu 
dukcji materialnej w jed- w któ 6 refeiatów wy- 
nostkach gospodarki narodo głosili naukowcy i prakty_
wej, zastanawiali się uczest zajmowano się analizą 
mcy dwudniowe] sesji nau- podstaw dla aktualnej p,ak 
kowej zorganizowanej przez t ki przedsiętaiortfw. 
Instytut Finansów i Ra-
chunku Ekonomicznego Uni jaK stwierdzili ragrani- 
wersytetu Gdańskiego. czni goście, sesja była uda-

Obrady sesji na temat i. owocna. Naukowe;' , z 
Modele analizy wyników Leningradu i Ros-

ekonomicznych jednostek 
gospodarki narodowej”, ot­
worzył dziekan Wydziału 
Ekonomiki Produkcji UG 
prof, dr hab. Alfred Czer­
miński. Na otwarcie se&ji 
przybył także konsul ZSRR 
w Gdańsku Ant&nas Jur- 
szt-nas.

W pierwszym dniu obrad, 
w czasie których referaty 
wygłosili: doc. dr Leeh Bed 
tiarski (Uniwersytet Gdań­
ski), prof, dr Vaclav Hof­
fmann (Wyższa Szkoła Eko 
nomiczna w Pradze — 
CSRS), prof, dr Gotthard 
Forbrig (Uniwersytet im. 
W. Piecka w Rostocku — 
NRD) i doc. kandydat nauk 
ekonomicznych Ałła Kalini 
na (Instytut Finansowo-Eko 
nomiczny im. N. A. Woźnie 
sieńskiego w Leningradzie),

tocku zwiedzą 
miasto.

dziś Trój- 
(E.M).

Zamach
we Frankfurcie
Na terenie bazy amery- 

kć ńskiej we Frankfurcie 
nad Menem (RFN) niezna­
ni sprawcy podłożyli we 
wtorek dwa ładunki wy­
buchowe w pobliżu budyn­
ku dowództwa jednostki 
oraz kluDU oficerskiego. 
Rany odniosło 14 osób. w 
tym 13 Amerykanów'. Stra­
ty , materialne są poważne. 
Funkcjonariusze ameryksń 
skiej i zachodnioniemiec- 
kiej policji wojskowej pro­
wadzą śledztwro (PAP)

Uxład ten został ratyfi­
kowany 24 maja br. przez 
Izbę Wyższą parlamentu, a 
wcześniej, 28 kwietnia, 
przez Izbę Niższą. Minister­
stwo spraw zagranicznych 
Japonii po<? koniec bm. 
przekaże dokumenty raty­
fikacyjne państwom depo­
zytariuszom układu, tzn. 
Związk wi Radzieckiemu. 
Stanom Zjednoczonym i 
Wielkiej Brytanii 

Obsei watorzy podkreśla­
ją, że uznanie ogłoszonego 
przed 6 laty układu o nie- 
rozprzestizenianiu broni nu 
kleamej położy kres oba­
wom za granicą, że Japo­
nia mogłaby przyłączyć się 
dc tzw. klubu nuklearne­
go, Zwrócono uwagę na o-

statmią wypowiedź japoń­
skiego ministra spraw za­
granicznych, Kiichi Mijaza- 
wę, który na konferencji 
prasowej w Tokio ośw: łd- 
czył, iż Japonia zamierza 
odegrać czołową rolę w pro 
cesie rozbrojenia nuklear­
nego i zapewnienia bezpie­
czeństwa krajom nie posia­
dającym broni jądrowej.

Decyzja Japonii spotkał? 
się z pozytywnymi reakcja 
mi na świecie. Dziennik 
„Prawda” pisał we wtorku 
wym komentarzu, ze w Ja 
ponii zwyciężył rozsądeK i 
realistyczne stanowisko wo 
bec układu o juerozprze- 
strzenianiu broni nuklear­
nej, a Dorażki doznali zwo 
lennicy siły. (PAP)

Tymczasowe porozumienie

Kres „wojny dorszowe- ki

Agencja Reutera podała 
powołując się na wypo­
wiedź rzecznika norweskie­
go ministra sprawa zagra­
nicznych. ze ministrowie 
spraw zagranicznych W 
Brytanii, Anthony Cros- 
land i Islandii, Elnar Agu- 
stsson obradujący w Oslo 
na temat zakończenia tzw. 
wojny dorszowej postano­
wili zawmzeć tymczasowe 
porozumienie w tej spra­
wie.

Konflikt między W. Bry­
tanią a Islandią nasilił się 
7 miesięcy temu, kiedy wła 
dze Islandii ogłosiły jedno­

stronnie 200-milową strefę 
połowową dla swych ku­
trów.

Przybywając do Oslo w 
poniedziałek minister A- 
gustssoh zapowiedział w 
razie osiągnięcia tymczaso 
wego porozumienia wzno­
wienie stosunków dyploma 
tycznych z W. Brytanią, 
zerwanych przez Reykja­
vik w lutym br.

Podczas ostatniego kon­
fliktu, trzeciego już z rzę­
du — przypomina Reuter 
— doszło do ponad 40 incy 
dentów między statkami 
obu krajów. (PaF)

USA o projekcie „szczytu'
gospodarczego 7 państw zachodnich
Rzecznik Eiałego Domu konsultacjach z rządami 

potwierdzi! informacje, że wymienionych krajów. Przy 
prezydent Gerald Ford pla- puszcza się jednak, że 
nuje zwołanie latem br., spotkanie to oabędzie się 
nowego „szczytu” gospodar na "Wyspach ' Dziewiczych 
czego, który byłby kontynu 'Karaiby) na przełomie czer 
acja spotkania w Rambouil wrca i lipca. Zdaniem kół 
let (pod Paryżem), przy- rządowych USA, nowy 
wódców Francji, Włoch, „szczyt” ma umocnić poro- 
RFN. W. Brytanii, Japo- zumienie osiągnięte w li­
nii i USA. W przyszłych stopadzie ub. roku w Ram- 
obradach wzięłaby również bouillet w sprawie współ­
udział Kanada. Rzecznik Pracy państw uczestniczą-
dodał, ie Biały 3om poin- c>:ch w k?nferencji w roz- . , . wiązywaniu światowych pro
formuje o < acie i miejscu biemów gospodarczych 
„szczytu” po szczegółowych ^ (PAP)

Pogoda
Jak na* poinformował dy- 

iurny synoptyk rlrlś na Wy- 
braeżu zachmurzeni» będzie 
duie, miejscami opady tier», 
c*u. Temperatura od T do 11 
stopni. Wiatry nmi&rkowane, 
zachodnie. (o)

)uż ?5 iat działa IBRY — Mię­
dzynarodowe Kuraiorum Ks.ąźki 
Dziecięcej. Celem tej organizacj , 
slcup'ajqcej obecnie ponad 60 kra­
jów. jest popularyzacja najwertoś- 
c'owszych książek dla dzieo i mło­
dzieży, pomoc w rczwoju literatury 
przeznaczonej dla młodego czytel­
nika ora? • upowszechnianie prac 
teoretyczno-badawczych związanych 
z młodzieżową i dziecięcą literatu­
rą. Co dwa lata IBBY przyznaje 
nagrodę im. Hansa Christiane An- 
dersenc — w dziedzinie literatury 
i ilustracji dziecięcej. Wyróżnia tak* 
że wybitne książki I ilustracje wth- 
somem na honorową listę rm. An- 
dersena. Nc liście tej znalazło się 
już 5 polskich książek1 „Ter obcy” 
Ireny Jurg elewiczowej, „Ucho od 
śedza” — Hanny Ożoaowskiej „Kc 
mec wckacji” Janusza DomagaliKa, 
„Porwań,e w Tiutiurlistanie” Wójcie 
cha Zukrowskiego o"az „O krasno­
ludkach i sierotce Mcysi” Marii 
Ko'vppnick.ejj ta ostatnia pozycjo

wyróżniona zostaia za ilustracje Ja­
nusza Grabiańskiego.

Polska jest szóstym krajem oba 
zu socjalistycznego - po B jłgorii, Cze 
chosłowacił, Jugosławii, NRD i 
Związku Radzieckim — który zgłosi

młodzieży. Nołeżą do n(ej członko­
wie ZLP, ZpAP, przedstawiciele or­
ganizacji młodzieżowych i społecz­
nych, wychowawcy, pracownicy wy­
dawnictw, bibliotek, osroaków nau­
kowych.

IBBY-przyjaciel 
książek dla dzieci

swój akces do IBBY. Po'ski Komi­
tet Przyjaciół Książk1 dta Dzieci - 
bo vik brzmi nazwc poiskiei sekcji, 
skupia przedstawicieli stowarzyszeń 
twórczych ! instytucji, których dzia­
łalność wiąże się i wychowan em

N eaawno odbyło się w Warsza­
wie spotkań,® konsultacyjne prezy-' 
d.ow sekcj, narodowych IBBY kra­
jów socjalistycznych. Na spolnomu 
tym, ja* poinfovmowa} prezes pol­
skiej seKcji — Wojciech Źukiowski

omówiono wiele problemów związa­
nych z zacieśnieniem międzynałodo 
wej współpracy. M. in. przyjęto pro 
jest ufundowenia międzynarodowej 
nagrody irr, Janusza Korczaka za 
książkę dla dzieci, odznaczającą się 
wyb'tnymi walorami humanistyczny­
mi i artystycznymi Jeśli cnodzi o 
sprawy kraiowe — stwierdził W, 
Łukrawski — przygotowujemy wieie 
publikacji prooaguiacych polsKą 
książkę dla dzieci i młodzieży w 
świecie. Chcemy również zorganizo­
wać w roku przyszłym — podczas 
bienncłe sztuki dla dziecka w Po­
znaniu — międzynarodowe kolok­
wium ot „Książka dla dzied 
a zbliżenie międzynarodowe”. Na 
razie zajęci jesteśmy przygotowa­
niami do wielkiej ekspozycji pol­
skiej książki dziecięcej w M.ędzy- 
norodowej Bibliotece Książki Mło­
dzieżowej w Monachium. Wystawa 
ta otwarta zostanie w listopadzie 
br. (PAP)



2 DZIENNIK BAŁTYCKI 125 (9886) 2 czerwca 1976 r.

Dziecko w sztuce
„Dziecko w sztuce ludowej 

- twórczość ludowa dla ar/e- 
cko" — pod takim tytułem o- 
twarto 1 bm. wystawę w Mu­
zeum Etnograficznym w War-» 
szawie. Na wystasvie ekspo­
nowane są najlepsze z bli­
sko 3 tys, prac nadesłanych 
przez hi ó.ców luoowych no 
konkurs zorganizowany z ini­
cjatywy gazety „Gromada - 
Rolnik Polski", Pierwsza część 
ekspozycji - dziecko w sztu­
ce ludowej - obejmuje wie­
le interesujących prac z dzie 
dżiny rzeźby i płaskorzeźby w 
drewnie, malarstwa na szkle 
I ceramiki. Mają one. oprócz

artystycznej, dużą wartość do 
kumentalną, obrazują oo- 
w:em zmiany, jakie nastąpiły 
w sytuacji dzieci w ciągu os­
tatnich kilkudziesięciu lat, ich 
dzień obecny, zabawy, zain­
teresowania.

W Muzeum Warmii i Ma­
zur w Olsztynie oiwarta zo 
stała we wtorek wystawa pn. 
„Dawny portret dziecka w 
zbiorach polskich”, Ekspono­
wanych jest na niej ponad 
50 obrazów malarzy holen­
derskich, francuskich, niem e- 
ckich, włoskich i polskich z 
XVII I XVIII wieku. (PAP)

W ramach obchodcw 50-lecia Gdyni

Sesja Klubu Publicystów Morskich
W ramach obchodow 50- 

-lecia Gdyni rozpoczęła się 
wczoraj sesja Klubu Pu­
blicystów Morskich SDP, 
której celem jest zapozna­
nie dziennikarzy z całego 
kraju z dorobkiem i per­
spektywami rozwoju „naj­
bardziej morskiego z pol­
skich miast”.

Około 40 publicystów, 
reprezentujących prase, ra­
dio i TVP, spotkało się

mów i dalszych perspes- 
tyw rozwoju Gdym.

Uczestnicy sesji zapozna­
li się także z programem 
„Gdyńskiego Lata”, ze szcze 
gólnym omówieniem zało­
żeń III Targów Rybnych, 
a następnie zwiedzili cie­
kawsze fragmenty miasta 
i tereny taigowe

W godzinach popołucmio- 
wycn dziennikarze morscy

wczoraj w Urzędzie Miejs- zapoznali się z pracą dwóch 
kim z wiceprezydentem ważnych instytucji zwią- 
Gdyni Włodzimierzem Krau zanych z gospodarką porio- 
ze, który przedstawił osiąg wo-morską — Morskiej 
niecia i dorobek portu oraz Agencji w Gdyni i „Pol- 
miasta. W toku szczerej frachtu”. Obydwa te przed- 
dyskusji dziennikarze wy- siębiorstwa obchodzą w 
powiedzieli swoje opinie na tym roku 25-lecie swej dzia 
temat aktualnych próbie* łalności. (JAF)

Sikoda, że nie tylko w Gdańsku

Łatwej zapobiegać niż ratować
To był finał już czwar­

tego konkursu plastyczne­
go dla uczniów gdańskich 
szkól podstawowych, roz­
grywanego pod hasłem „O 
spokojny i bezpieczny wy­
poczynek nad wodą”. Kon­
kurs ten tradycyjnie organi 
zowany jest przez Zarząd 
Wojewódzki Wodnego Ochot 
niczego Pogotowia Ratun-

prace będą eksponowane w 
okresie wakacji kolejno w 
98 gdańskich punktach kolo 
nijnych) nasuwa się pyta­
nie: dlaczego Jest ona or­
ganizowana W3 łącznie przez 
gdańskie władze oświato­
we? Dlaczego tej cennej 
inicjatywy nie podejmują

kowego oraz Wydział Oś- inne inspektoraty szkolne, 
wiaty Urzędu Miejskiego w na terenie województw 
Gdańsku Jest t< zresztą gdańskiegf? , elbląskiego?
jedna z dziewięciu form , i . , , , ‘_
profilaktycznego działania Zarząd Wojewódzką 
ZW WOPR w tym wzglę- gotów jest pomóc finanso- 
dzie. wo, potrzeba więc tylko

Wpłynęło ponad 200 prac energicznego działania spo- 
uczniów z 76 gdańskich
szkół. Na pokonkursowej 
wystawie znalazło się 118 
rysunków. Kilka prac zdra­
dza chyba duże talenty ich 
autorów. Doskonałym or­
ganizatorem finałowej im­
prezy stało się kierownict­
wo, grono nauczycieli oraz 
uczniowie Szkoły Podsta­
wkowej nr 78 w Oliwie.

I nagrodę zdobył rysunek 
Dariusza Mazura ze szkoły nr 
74, XI — oraz nagrodę publicz­
ności uczniowskiej praca Krzy­
sztofa Falandysa ze szkoły nr 
14, trzecią uzyskał rysunek 
Zbigniewa Słomińskiego ze 
szkoły nr 78, ponadto wyróż­
niono pięć dalszych rysunków. 
I aureaci otrzymali książeczki 
PKO z wkładem pieniężnym: 
były to nagrody ZW WOPH.

Na marginesie tej nader 
potrzebnej i pożytecznej im 
prezy (wszystkie najlepsze

łecznego. (sa)

Po sesji Rady Ministrów EWG

Rozstrzygnięcie wielu spraw 
odłożono na termin późniejszy
Nikłymi rezultatami za­

kończyła s*ę we wtorek 
dwudniowa sesja ministrów 
spraw zagranicznych EWG. 
Rozstrzygnięcie wielu roz­
patrywanych spraw odło­
żono na późniejszy termin.

Przede wszystkim nie 
znaleziono kompromisu w 
ciągnącym się już oa wie­
lu miesięcy sporze o po­
dział miejsc w przyszłym 
parlamencie EWG, który 
w maju 1978 roku ma bvć 
wyłoniony w drodze bez­
pośrednich i powszechnych 
wyborów. Rozpatrzenie te­
go spornego zagadnienia 
przełożono na sesję zwoła­
ną do Brukseli na 12 czer 
wca.

Lat w o dostrzec przesłań 
ki, które kierowały wyzna 
czeniem tak wczesnego ter 
minu. EWG chce najwy­
raźniej wyjść z impasu, w 
jakim utknęła dyskusja na 
temat parlamentu europej 
skiego jeszcze przed wybo 
rami włoskimi (wyznaczo­
nymi na 20 czerwca), aby 
uzyskać zobowiązania jesz 
cze ze strony obecnego rzą 
du. Nie wiadomo bowiem 
czego się będzie można spo 
dziewać po nowym rządzie 
włoskim utworzonym w re 
zultacie wyborów.

Wbrew oczekiwaniom, mi. 
nistrowie nie rozpatrzyli 
wstępnego projektu odpo­
wiedzi na list RWPG w 
sprawie współpracy obu 
ugrupowań gospodarczych.

Obserwatorzy brukselscy 
przypuszczają, źe skromne 
rezultaty ostatniego spot­
kania ministrów spraw za 
granicznych należy w du­
żym stopniu przypisać nie­
pełnemu składowi perso­
nalnemu. W obradach, nie 
uczestniczyli bowiem bry­
tyjski minister Anthony 
Crosland zajęty problema­
mi „wojny dorszowej” i 
przebywający w związku z 
tym w Oslo, jak również 
zachodniomemiecki mini­
ster Hans-Dietrich Gen­
scher. Szef dyplomacji 
francuskiej Jean Sauvag- 
nargues brał połowiczny 
tylko udział w brukselskiej 
sesji, ponieważ w ponie­
działek wieczorem musiał 
udać się z oficjalną wizy­
tą do Szwajcarii

Przypuszcza się też, że 
bezwład instytucji wspol- 
norynkowych, które od 
dłuższego czasu nie są zdol 
ne do rozstrzygania ja­
kichkolwiek poważniej­
szych spraw, a gubią się 
nawet w kwestiach drob­
nych, będzie trwał jeszcze 
dość długo z uwagi na sy­
tuację przedwyborczą we 
Włoszech i RFN.

Niektórzy obserwatorzy 
oczekują przełamania tego

bezwładu na sesji raay za 
chodnioeuropejskiej, czy­
li spotkania szefów państw 
i rządów projektowanego 
na 12 i 13 lipca br. w sto­
licy Belgii. Ale w świetle 
przykrych doświadczeń o- 
statniego nieudanego „szczy 
tu” EWG w Luksemburgu 
na początku kwietnia br. 
do nadziei tych należy się 
odnieść raczej sceptycznie.

(PAP)

0 bieżących problemach roimetwa
radził aktyw ZSL

Wczoraj odbyła się w 
WK ZSL w Gdańsku, pod 
przewodnictwem prezesa 
WK — Bogusława Drosz- 
cza, narada prezesów gmin 
nych komitetów stronni­
ctwa.

Obchody święta wsi są 
okazją do przeanalizowa­
nia bieżącej sytuacji w 
gdańskim rolnictwie i pod­
jęcia działań w kierunku 
pełnej realizacji zadań, sto 
jących przed rolnictwem.

Uczestnicy narady wskfl; a- 
li na istniejące w wielu 
przypadkach nieprawidło­
wości w gospodarowaniu 
gruntami, poziomie wyko­
rzystywania przez niektó­
rych rolników nowocze­
snych form uprawy i ho­
dowli, jak również — w ja­
kości usług świadczonych 
na rzecz rolnictwa. Sporo 
miejsca poświęcono prze­
biegowi sianokosów i przy­
gotowaniom do żniw.

IRA grozi represjami
Irlandzka Armia Repu­

blikańska opublikowała oś­
wiadczenie, w którym za­
groziła represjami sędziom, 
policjantom, adwokatom i 
Wszystkim innym urzędni­
kom wymiaru sprawiedli­
wości, podejmującym ja­
kiekolwiek działania zgod­
ne z przepisami nowej u- 
stawy antyterrorystycznej. 
Ustawa, która weszła w ży­
cie z dniem 1 czerwca, zo-* 1 
siała opracowana 2 i pół 
roku temu na spotkaniu 
przywódców W, Brytanii i 
Republiki Irlandzkiej w 
Sunningdale.

Zgodnie z jej przepisami 
można obecnie ścigać oso­
by podejrzane o działal­
ność terrorystyczną tam, 
gdzie nastąpi aresztowanie 
bez względu na to, czy 
przestępstwo było popełnio 
ne w Anglii, Irlandii Płn., 
czy Republice Irlandii. Tak 
więc ustawa znosi faktycz 
nie granice dla regresji anty 
terrorystycznych i każdy 
członek IRA może być are­
sztowany i sądzony np. w 
Republice Irlandzkiej za 
czyny popełnione w Anglii 
czy Irlandii Płn.

IRA przestrzegła w oś­
wiadczeniu, że urzędnicy 
wymiaru sprawiedliwości z 
Republiki Irlandzkiej, któ­
rzy przyjadą do Irlandii 
Płn. w związku z realiza­
cją nowej ustawy będą tra 
ktowani przez bojowników 
organizacji tak samo jak 
członkowie brytyjskich sił 
zbrojnych. Agencją Reute­
ra podkreśla, że po raz

Posiedzenie 
Rady Rewolucyjnej 
w Portugalii

W Lizbonie odbyło się 
posiedzenie portugalskiej 
Rady Rewolucyjnej. W opu­
blikowanym we wtorek ofi 
cjalnym komunikacie za­
znacza się, że Rada Rewo­

lucyjna dokonała analizy 
sytuacji politycznej w kra­
ju ze szczególnym uwzglę­
dnieniem spraw związa­
nych z wyborami prezy­
denckimi, Wybory te odbę­
dą się w niedzielę 27 
czerwca br. (PAP)

pierwszy IRA zagroziła re­
presjami przedstawicielom 
władzy z Republiki Irlan­
dzkiej.

Z Irlandii Płn. donoszą, 
że w jednym ze szpitali w 
Charlemont zmarł 48-letni 
robotnik, Katolik Frederick 
McLoughiin wskutek ran 
odniesionych dwa tygodnie 
temu podczas zamachu 
bombov tego. (PAP)

Przedstawiciele 
komitetów pokoju 
i Argentyny i Panamy 
gościli w Polsce
Na zaproszenie Ogólno­

polskiego Komitetu Poko­
ju przebywały w Polsce 
delegacje: Argentyńskiego
Komitetu Pokoju oraz Ko­
mitetu Pokoju z Panamy. 
Goście przyjęci został’ 
przez kierownictwo OKP, 
odbyli szereg spotkań z 
działaczami organizacji spo 
łecznych i w zakładach 
pracy. Zwiedzili Warszawę, 
Bydgoszcz i Toruń.

(PA P)

Nowe wstrząsy 
tektoniczne 
we Włoszech
Z Triestu donoszą, że we 

wtorek o świcie sejsmogra­
fy zarejestrowały w rejo­
nie Friuli — Wenecji Ju­
lijskiej 2 wstrząsy tektoni­
czne. Były to wstrząsy o 
sile 3 s;opni w skali Mer- 
caliego. Agencje prasowe 
zaznaczają, że łączna licz­
ba wstrząsów sejsmicznych 
w tym rejonie (od maja) 
wzrosła tym samym do 4.

(PAP)

Inżynieria łożyskowania 
tematem koriferencii naukowej
Inżynieria łożyskowania, 

termin nie znany szerszemu 
ogółowi, to problematyka, 
rozrastająca się w swoistą 
syntezę wiedzy i sztuki in­
żynierskiej, obejmującej

prężne zespoły naukowo- 
badawcze, zajmujące się 
m. in. problematyką łoży­
skową, a więc Instytut 
Mechaniki i Podstaw Kon- 
strucji Maszyn Politechni-

fragmenty wielu, szybko ki Gdańskiej oraz Instytut
rozwijających się dyscyplin 
naukowych i licznych ga­
łęzi techniki. Takiego sfor 
mułowama użył we wstę­
pie do materiałów nauko­
wych prof, mgr inż. Tade­
usz Gerlacu, dyrektor In­
stytutu Maszyn Przepływo­
wych PAN w Gdańsku, a 
równocześnie przewodni­
czący komitetu organiza­
cyjnego rozpoczętej wczo­
raj, . czterodniowej konfe­
rencji, temu tematowi po­
święconej. Jej celem jest 
zapoznanie uczestników z 
nowymi pracami, dotyczą­
cymi głównego tematu, do­
konanie przeglądu działal­
ności naukowo-badawczej 
i wdrożeniowej ważniej­
szych krajowych ośrodków, 
zajmujących się tą proble­
matyką, wreszcie wymia­
na informacji i doświad­
czeń. ' Posłuży temu celowi 
m. in. dyskusja nad ok. 50 
referatami, opiaćowanymi 
specjalnie na gdańską kon­
ferencję.

Jest ona konsekwencją 
trzech poprzednich sympo­
zjów o tematyce łożysko­
wej, również odbytych w 
Gdańsku, przy czym także 
Politechnika Gdańska była 
ich współorganizatorem. 
Nie bez znaczenia jest 
fakt, że w Oliwie mieści 
się największy w kraju, 
wiodący w tej dziedzinie 
producent — Wytwórnia 
Łożysk Ślizgowych „Delta- 
Bimet”. No i wreszcie wła­
śnie tu działają od lat
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Maszyn Przepływowych 
PAN; te instytucje wraz z 
„Deltą-Bimetem” stały się 
współorganizatorami kon­
ferencji. (sa)

Piłkarz« —■ lepiej lub go­
rzej — grają, a dż.ennikarze 
sportowi tę grę — lepie 1 lub 
gorzej — relacjonują. Trene­
rzy, selencjonerzy i inni za­
wodowo związani z kluoam. 
fachowcy lepiej lub gorzej 
przygoiou ti,p zawodników do 
gry, dziennikarze sportowi 
natomiast ich działalność — 
lepiej lub gorzej — ocenia­
ją. dyskutują, wnioskują. Dzie 
je się tak od zarania piłkar- 
stwa i dziennikarstwa sporto­
wego i nikt nikomu nie miai 
dotąd tego za złe.

Piszę — dotąd — bowiem 
w poniedziałkowym numerze 
.Głosu Wybrzeża” — ukaza­

ły się dwa felietony sporto­
we tego samego autora, oby­
dwa dotycząc« piłki nożnej: 
-a ostatniej stronie pt. „Pił­
ka w grze” i n przedostat­
niej — .,Co dalej?”. Pierwszy 
traktuj« o piłkarstwie Il-li- 
gowym. drugi o grze nascej 
narodowej jedenastki,

I nie byłoby w tvm nic nad 
zwyczajnego, gdyby nie oczy­
wiste sprzeczności zawarte 
w wywodach tego samego au­
tora w dwóch jego publika­
cjach w tym samym nume­
rze gazety. Na ostatniej stro­
nie „Głosu” w’ felietonie „Pił­
ka w grze” autor pisze 

„Trwa kontredans trene­
rów... w klunach stanow­
czo za dużo mędrców, pseu- 
doznawców. Oni — o ironio! 
— mają wciąż decydujący 
głos. oni „oceniają” pracę 
szkoleniowca., wystawiają cen 
żurki. decydują o wszvst- 
kim. Chyba nie doczekamy 
już czasów, by się coś w tych

8POE1?
Zakończyły się IV igrzyska
Młodzieży Szkolnej woj. gdańskiego
Wczoraj w Gdyni w godzi 

nach popołudniowych odbyło 
się wł Pałacu Młodzieży uro­
czyste zakończenie IV Woje­
wódzkich Igrzysk Młodzieży 
Szkolnej woj. gdańskiego. Na 
uroczystość przybyli przedsta­
wiciele wojewódzkich 1 miej­
skich władz partyjnych, pań­
stwowych i sportowych, a 
wśród nich m. in. przewodni­
czący WRZZ w Gdańsku Sta­
nisław Bereśniewicz. zastępca 
#owródcy Marynarki Wojen 
nąj kontradmirał Ludwik 
Dudkowsk!. sekretarz PZPR 
w Gdyni Anna Szałach, pre­
zydent na. Gdyni Aleksy La- 
tra, wicekurator oświaty 1 wy­
chowanie Zbigniew Klamań, 
dyrektor WKFiV Urzędu Wo­
jewódzkiego Mieczysław Che- 
rek i prezes WFS w Gdań­
sku Taeeusz Szelągowski,

Uroczystość zagaił prezy­
dent miasta Gdyni Aleksy 
La tra, po czym sekretarz 
wojewódzkiego komitetu or­
ganizacyjnego .grzysk Jerzy 
Zaremba ogłosił punktację im 
prezy. W ogólnej punktacji 
miast i gmin zwyciężył 
Gdańsk — 2046,5 pkt., przed 
Gdynią — 1387 pkt.. Tczewem 

432.5 pkt., Starogardem — 1 
389 pkt., Sopotem — 182 pkt. 
i Skórczem — 174 pkt. W od­
dzielnej punktacji gmin wiej­
skich zwyciężyła gmina Tczew 
— 148,5 pkt. Przedstawiciele 
najlepszych miast i gmm o- 
trzymali piękne puchary, u- 
fundowane przez wojewódz­
kie władze państwo re związ­
kowe. sportowe, oświatowe 1 
organizacje społeczne. Nagrodę 
specjalną dla najlepiej prezen­
tującej się i najbardziej zdy­
scyplinowanej ekipy itrzvraa- 
ła reprezentacja gminy Sub­
kowy.

Na zakończenie części ofi­
cjalnej, młodzież Gdyni nrzt- 
kazała flagę SZS organizator 
rom następnych, V Igrzysk 
Młodzieży Szkolnej — młodzie I 
ży STAROGARDU.

W bogatej 1 efektownej czę­
ści artystycznej wystąpiły ze­
społy artystyczne i ‘portowe 
Pałacu Młodzieży z Gdyni, 
RS Start i Szkoły Podstswo- 
wej nr 7# z Gdańska.

W ostatnim dniu Igrzysk, 
wprawnie rano świecuo słoń 
ce, później jednak deszcz

zależnościach zmieniło. A naj 
gorsze jest to. i« i na ła­
mach prasy coraz częściej no­
tujemy przypadki dęcia w te 
samą trąbę. Jak tu mówić 
o wychowaniu młodych lu­
dzi, skoro tu i tam słyszą 
oni j czytają bzdurne zarzu­
ty, insynuacje, wręcz obelgi, 
pod adresem tego czy innego 
Uenera. z reguł# Jest to 
wszystko bez poarycia, zazwy 
czaj wyssane z palca, zasły­
szane na zasadach jedna pa­
ni drugiej pani. Dochodzi 
już do tego że niektórzy ko­
ledzy po piórze próbują na­
wet trenerom ustalać składy

FAUL
zespołów. I my chcemy mó­
wić o poprawie atmosfery w 
naszym, przeżywającym głębo 
ki kryzys, piłkarstwie. Nie tę­
dy droga panowie „fachow­
cy”!

Natomiast na przedostatniej 
stronie tego samego numeru 
..Głosu” ten sam autor w fe­
lietonie pt. „Co dalej'”’ m in. 
pisze:

„Trzeba po prosto szukać 
recepty, która zahamuje pro­
ces odwrotu polskiego futbo­
lu... Trener Górski dokonał 
już w lym roku szerokiego 
przeglądu Kandydatów do re­
prezentacji... Wszystko to by 
jo szumnie zapowiadaną pró­
bą budowania now'ego repre-

zmusi? do rozgrywania spot­
kań siatkówki i koszykówki 
w srlach. Przejdźmy więc do 
wyników w poszczególnych dy 
scypłinach. Na początek nie­
które „zaległe” z poniedział­
ku, następnie s ostatniego 
dnia.

Lekkoatletyka — wielob-j- 
Je — DZIEWCZĘTA: wielobój 
szybkościowy - 1. M. Sarzyfi 
ska (X LO Gdańsk), wielobój 
wytrzymałościowj’ — A Ol- 
fier (SP 69 Gdańsk), wielobój 
skocznościowy — K. Wejman 
(SP 35 Gdynia), wielobój si­
łowy — I Andrykowskr (SP 
57 Gdańsk); CHŁOPCY: wie­
lobój szybkościowy — G Hinz 
(SP 8 Gdynia), wielobój wy­
trzymałościowi* — P. Labens 
(ZSG Tczew), wielobój skocz- 
nościowy — K. Rakowski (SP 
35 Gdynia), wielobój siłowry - • 
P Kurowski (ZSG Tczew). W 
końcowej punktacji lekkoat­
letyki miast 1 gmin: l Gdańsk 
246 p.. 2. Gdynia 178 p., 3.
Tczew gmina 68,5 p.; punkta­
cja końcowa szkół: 1. sp 35 
Gdynia 70 p., 2. ZSG Tczew 
68,! p., 3. TSG Skórcz 43 p.;

Tema stołowy — gry poje­
dyncze dziewcząt — M. Kol­
busz (SP 6t Gdansk), gry po­
jedyncze chłopców — K Du­
szka (SP 69 Gaańskj, gry dru­
żynowe dziewcząt — SP 69 
Gdańsk, gry drużynowe chłop 
ców — SP 69 Gdańsk, gry po­
dwójna dziewcząt — M. Kol­
busz, M Kolbusz (SP 69 
Gdańsk), gry poawójne chłop 
cow — K. Duszka, P. Gier 
ski (SP 66 Gdańsk), gry mie­
szane — M. Kolbusz, K. Du­
szka (SP 69 Gdańsk) Końco­
wa punktacja miast i gmin: 
1. Gdańsk 121,5 p.. 2 Trąbki 
WIk. 61 p., 3. Władysławowo
44 p.;

Łueznietwo — DZIEWCZĘ­
TA — 50 m — J. Kowalik 
(SP 23 Gdańsk), 30 m — J. 
Kowalik (SP 23 Gdańsk;, wie­
lobój — J. Kowalik |SP 23 
Gdańsk); CHŁOPCY — 50 m
— P. Sudoł (SP 39 Gdańsfc), 
30 m — P. Sudoł (SP 39 
Gdańsk), wielobój — P. Su­
doł (SP 39 Gdańsk); punkta­
cja końcowa miast i gmin: 
1. Gdańsk — 192 p., 2. Gdynia
— 93 p., ?. Skarszew?- — 11 
p.; punktacja szkół: 1. SP 23

zentacyjnego zespołu Nie bę­
dę tu polemizował z tymi 
koncepcjami budowy drużyny
— sa.nc życie najlepiej po­
twierdziło ich bezsensowność, 
w galimatiasie rozwiązań za­
gubił się chyba także i sam 
trener Górski. Ani jedna for­
macja — tak naprawdę — się 
* tego nie wykluła... Mvślę, 
że oook kilko uznanych sław 
należy wysiać (do Montrealu
— przyp. mój) młodych uta­
lentowanych. ambitnych... po 
stawienie na inna koncepcję, 
na powrót — niemal w cało­
ści — do „srebrnego” składu 
noże nam przeć wi»fe lat od­

bijać się później czkawka w 
postaci serii niepowodzeń...”.

Z zestawienia tych cytatów 
wynika, te co wolno wojewo­
dzie to nie innemu koledze 
po piórze, że warr wam np. 
ort Polakowa i Jfvwotki, 
huzia natomiast na Górskie­
go! No, może jeszcze i na 
Lazarka, który no krytycz- 
nyrn DUhlikacja-h w „Gło­
sie” pc jesiennej rurdzie o- 
puścił Lechię.

Nie wolno krytykować tre­
nerów, selekcjonować i suge­
rować składów zespołów, wol 
no natomiast to czynić... re- 
dak orowi „Głosu Wybrzeża”, 
bowiem — jak możną przy­
puszcza^ tylko on ma mono­
pol na nieomylność.

Dość żartów. Cytowany *u- 
*or dwóch sprzecznych ze so­
bą felietonów zamieszczonych 
w jednym numerze gazety 
nonełnił chyba taki faul. za 
który na boisku po prostu 
otrzymałby żółtą kartkę.

(t CZEŚ)

Gdańsk 138 p., • SP !* Gdy­
nia — 82 p , 3. SF 39 Gdańsk
56 f.;

Żeglarstwo — klasa „Cader”
— H. Płaski, .T, Miotk (SP I 
Puck), klasa „Optymist* — & 
Niewiarowski ,SP 11 Gdańsk) 
punktacja końcowa miast 
gmin: 1. Puck 42 p., 2. Gdynia 
40 p., 3. Gdańsk 21 p., 4. Ka- 
liska 8 p.;

Tenis — gra pojedyncza 
dziewcząt — E. Świątek (SP 3 
Gdynia), gra podwójna dziew 
cząt — Świątek, Mohkiewicz 
(SP 3 Gdynia 1 SP 23 Gdy­
nia), gra mieszana — Świątek 
Zaręba (SP 3 Gdynia i SP 18 
Gdynia), gra pojedyncza chłop 
ców — M. Kowalke (SP 7 So­
pot), gra podwójna chłopców
— Kaczmarski, Kowalke (SP
7 Sopot); punktacja końcowa 
miast i gmin: 1. Gdynia 190 
p., 2. Sopot 49 p.; punkt cjś 
końcowa szkół: 1. Sp 23 Gdy1 
nia, 2 SP 7 Sopot, 3. GP 29 
Gdynia;

Piłka ręczna — CHŁOPCY 
finał „A” SP 50 Gdańsk * 
SP 8 Rumia 13:9 (6:6), ima:
„B” SP 2 Gdynia — SP 5 
Wejherowo 12:8 (8:4;, tii.ai
„C” ZSG Opalenie — SP % 
Tczew 5:9 (3:6), finał „D” SP
3 Starogard — ZSG Lubiehe 
wo 7:6 (3:3j; końcowa kolej­
ność: 1. SP 50 Gdańsk, 2. SP
8 Rumia, 3. SP 2 Odymia, 4. 
SP 5 Wejherowo, 5. SP 3 
Tczew, 6. ZSG Opalenie, 5. 
SP 3 Starogard, 8. ZSG Lubi­
chowo

Piłka ręczna — DZIEWCZĘ­
TA finał „A” SP 2 Tczew — 
SP 35 Gdansk 3:12, finał „B” 
SP 4 Starogard — ZSG Stara 
Kiszewa 7;8, finał „C” Puck
— SP 8 Gdynia 7:6, finał „D” 
ZSG Morzeszczyn — SP Ru 
mia 10:6; końcowa kolejność: 
1. SP 25 Gdańsk, 2. SP 2 
Tczew, 3. SP Góra, Stara 51- 
szewa, 4. SP 4 Starogard, 6. 
SP Puck, 6. SP 8 Gdynia, 7. 
ZSG Morzeszczyn, 8. SP Ru­
mia;

Koszykówka — DZIEWCZĄT
— finał „A" SP 25 Gdańsk — 
SF 29 Gdynia 42:58, fina’ „B-1 
SP 4 Tczew — SP 2 Kośeii - 
rzyna 41:2, finał „C” SP 6 
Starogard — SP 3 Pruszcz 
37:25. finał „D” SP 4 Wejhe 
rowo — SP 7 Sopot 13:23; koń 
cowa kolejność: 1. SP 29 Gdy 
nia, 2. SP 25 Gdańsk, o. Sp
4 Tczew, 4. SP 2 Kościerzy­
na, 5- SP Ś Starogard. (. SP 3 
Pruszcz, 7. SP 7 Sopot, 8. SP 
4 Wejherowo;

Koszykówka — CHŁOPCÓW
— finał „A” SP 1 Gdynia —
SP 78 Gdrńsk 47:43 (16:23). fi­
nał „B” SP 1 Tczew — SP 4 
Kościerzyna 52:16 (25:8), finał
,,C” SP 2 Pruszcz — Sp e Sta 
’•ogard 45.42 (25:19). finał „D

1 SP Hel — SP 10 Sopot 15:49 
(4:22); końcowa kolejność: i.
SP 1 Gdynia, Z SP 78 Gdańsk. 
3. SP 1 Tczew, 4. SP 4 Ko­
ścierzyna, 5. SP 2 Pruszcz. S. 
SP 6 Starogard, 7. Sp 10 So­
pot, £. SP Hel;

Siatkówka — DZIEWCZĄT
— finał „A” SP 72 Gdańsk — 
SP 14 Gcynia 1:2, finał „B 
SP 7 Starogard — SP 7 Sopm 
0:2, finał . C” SP 1 Tczew — 
ZSG Skarszewy 0:2, finał ,.D” 
SP 6 Wejherowo — ZSG Se- 
bowidz 2:0; końcowa kolej­
ność: 1. SP 14 Gdynia, 2. SP 
72 Gdańsk, 3. SP 10 Snpot, 4. 
SP 7 Starogard, 5. ZSG Skar­
szewy, 6. SP 1 Tczew, 7. Sp 
6 Wejherowo, 8. SP Sobowidz;

Siatkówka — CHŁOPCÓW — 
finał „A” SP 58 Gdańsk — 
SP 5 Gdynia 0:2, finał „B” 
SP 1 Kościerzyna — SP 1 Sta 
rogard 1:2, fin&i „C” ZSG
Tczew — SP 1 Sopct 0:2, fi­
nał ,,D” SP Władysławowo — 
SP 2 Pruszcz 0:2: końcowa ko 
lejność: 1. SP 5 Gdynia, 2.
SP 58 Gdańsk, 3. SP 1 Staro­
gard, 4. SP 1 Kościerzyna, -5 
SP 1 Sopot, 6. ZSG Tczet . 7 
SP 2 Pruszcz, 8. SP Włady­
sławom o,

riłka nożna — finał „A”
SP 15 Gdańsk — SP 31 Gdy­
nia 4:2 (2:1). finał ,,B ZSG
Cedry Wielkie — SP 7 Staro­
gard 4:5 (0:0). finał „C” SP 3 
Kościerzyna — SP 2 Puck 3:1 
(0:1), fin'il , D” SP 3 Kartu­
zy — ZSG Subkowy 0:4 (0:2). 
końcowa kolejność: 1. Sp 15 
Gdańsk, 2. SP 31 Gdynia, 3
SP 7 Starogard, 4. ZSG Ce­
dry Wielkie, 5. SP 3 Koście­
rzyna. 6. SP 2 Puck, 7. ZSG 
Subkowy, 8. SP 3 Kartuzy.

lak więc wielodniowa bata­
lia najlepszych sportowców 
szkóI województwa gdańskie­
go doDiegta końca Za rok 
młodzież spo+ka się znów ni 
kolejnych igrzyskach, które 
organizuje Starogard,

R. STANOWSKI

W dniu 29 05. 1976 r zmarł, po długich i cięż­
kich cierpieniach, przeżywszy lat 52, ukochany mąż, 
tatuś, brat, szwagier i wuiek

EUGENIUSZ SZPILEWSKI
I >grzeb ot będzie się w dniu 2 . 06 1 97* r o godr 

14.30 z kaplicy na cmentarzu Witomińskim w 
Gdyni Z wielkim żalem zawiadamiają

2,43 N A, SYN I RODZfN A 
S-293

Dnia 2S maja 197« r. zmarł

EUGENIUSZ SZPILEWSKI
długoletn; zasłużony i ceniony pracownik i rzeczo­
znawca „Polcärgi”’ odznaczony złotą odznaką „Za­
służony Pracownik Morza” i „Zasłużony Hardlo- 
wiec”, odznaką „Zasłużonym Z.ictni Gdańskiej”, 
Medalem X-Iecia. Medalem z- Odrę. Nysę i Bałtyk 

oraz innymi odznaczeniami,

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzinie składają
dyrekcja, POP, rada zakładowa ora* 
pracownicy „Polcargo” w Gdyni

'ogrzeb odbędzie się w środę dnia 2 czerwca 
1376 r. o godz. 14.30 na cmentarzu Witomińskim 
w Gdyni.
K-4875

Dnia 29 05.1976 r. zmarł mój ukochany mąż, 
nasz ojciec, teść i dziadek

t.f P
LEON DOPMOWICZ

lat 57
Msza św żałobna odprawiona zostanie w kościele 

Matki Boskiej Bolesnej w Gdyni-Orłowie dnia I. 
VI. 1976 r. o godz. 12.30.

Pogrzeb odbędzie sie w; tym samym dniu o godz. 
14 n.- cmentarzu Witomińskim w Gdyni, o czym 
powiadamia pogrążona w głębokim smutku

RODZINA
S-310

Za wyrazy współczucia w smutne 1 dla mme 
chwili oraz liczny udział w pogrzebie kochanej mo­
jej matki

4- f P-

JANINY KACZMAR
‘duchowieństwu, krewnym, sąsiadom koleżankom 

i kolegom z pracy oraa znajomym serdeczne po­
dziękowania składają

nrn, synowa 1 w-nuk

Koleżance AUCH KUBIS7EWSKIEJ
wyrazy głębokiego współczucia i powodu tragicz­
nej śmierci

OJCA
składają:

0-23421

współpracownicy I dyrekcja RSVI 
Ą Pras« — Książką — Ruch” Zakłady 
Fotonoligraficznc w Gdańsko

Dnia 29. 05. 1976 r. zmrrł przeżywszy lat 76, nasz 
ukochany ojciec, teść t dziadek

< t p.

BERNARD KIEDRCWSKI
Msza św. eatebra odpraw iona zostanie dnia 2 0« 

1976 r o godz. 12.30 w iośclele parafialnym Matki 
boskiej Rolesnej w Gdyni-Orłowie. Po mszy św. 
riastąpl eksportacja zwłok na cmentarz mleisco- 
wy. o czym powiadamia pogrążona w głębokim 
żalu

KODEINA
S-286

Dnia 39 maja 19-76 roku zmarł po ciężkich cier 
pieniach nieodżałowany mąż, ojciec i dziadziuś

* t P

KAZIMIERZ BOCHENFK
Pogrzeb odbęazie Się na cmentarzu Salwator w 

Gdańskr-Chełmie w dniu 3 czerwca 1976 roku 
(czwartek) o godz. 13.

RODZINA
G-23552

Dni- 1 czerwca 1976 r po krótkich lecz ciężkich 
Cierpieniach zmarła nasza na jukocnańsza matka 
i babcia

* f p.

WIERA RUTSKA
Nabożenr* ivo żałobne odprawione zostanie dnia 

3 czerwca 1976 r. o godz. 15.30 w kspliev cmentarza 
komunalnego w Oliwie, 

wyprowadzenie zwłok o godz. 16 -M)
Pogrążona w głębokiej ia’obl«

RODZINA 
G-23560

r-iia 10 "iarea 197« roku zmarł tragicznie kocha­
ny mąż, ojciec teść i dziadek

DOMINIK KAŁASKA
e lat 63

Wyprowadzenie zwłok nastąpi w dniu 3 czerwca 
r- ° godz. 11 z kaplicy Cmentarza Witomińs- 

kiego w Gdyni
O czym zawiadamia pogrążona w głe,boklm 

smutku
RODZINA

__ _________________ G-2346S

Dnia 30 maja br. zmarł nieociiałow-any

TADEUSZ MŁYNARSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę 3.06.br. o gMzinle 

15.00 w’ Sopocie na cmentarzu Komunalnym.
o czym zawiadamiają w głębokim smutku pogrą­

żeni
ŻONA i RODZINA 

G-23454

DZIAŁKĘ budowlaną z roz 
poczętą budową (w części 
materia, budowlany), ob­
szar 1100 m kw., atrakcyj­
na miejscowość z dobrym 
dojazdem, na terenie Gdań 
ska, sprzedam. Oferty — 
.22195” Biuro Ogłoszeń — 

80-958 Gdańsk

GOSPOT? APSTWC rolne o 
pow'. 7,50 ba, blisko mias- 
a. sprzedam. Kenryk Bar- 

tf»cki, Malbork Grobelnn 
26. G-22199

SPRZEDAM działkę budo- 
wl; ną o pow. 0 59 ha w 
Kościerzynie Drży szosie 
gdańskiej wraz z planem 
budowy Wiadomość: Wła­
dysław Piankowski, sucha 
Huta, 83-041 Mierzeszyn.

G-22227

WYNAJMĘ M-3 na dum 
miesiące gościom zagrani­
cznym. Tel. 52-90-77.

G-23238

POSZUKUJĘ pokoju do 
lipna j dłużej. Oferty — 
-.28101”, UPT 80-206 —
Gdańsk 6.

SWINOUISCIE centrum: 
M-2 zamienię na podobne 
w- Tro.imieście lub okoli­
cy. najchętniej Pruszcz 
Oferty ..21785” Biuro Ogło­
szeń 80-958 Gdańsk.

G-21785

mm&m\
KUPiF butle gazową. Wia- 
oomość, tel. 52-24-18.

G-22 200

»5
MINIKAT KI fi ATOR iapoń 
sk; „Canon”. sprzedam. 
Tel. 27-04-61, wieczorem.
________ S-361R
PIERŚCIONEK złoty z !o-
pazem, sprzedam. Oferty 
,.22182” Biuro Ogłoszeń — 
80-958 Gdańsk. G-22182

BfiM
S \MOI NI! Duży wybór ©- 
fert posiada Biuro Matr-r. 
monialne ..Westa” 70-952 
Szczecin, skrytka pocztów- 
673. K-154

WAŁ korboww „riat'* 2300, 
nowy lub do szlifu, kupię. 
Gdańsk, Na Zboczu 91, tel. 
31-16-31, wewn 52-36.

____ j-23227
’PILNIE sprzedam nową Ja 
wę-175 CZ Sport. Malbork 
tel. 38 51, po 16. G-22184

WÓZEK spacerowy z bud­
ką niemiecki, sprzedam. 
T 1 12-05-51, ____G_-53,291
TELEWIZOR „Peiyl” (24 
ca’e) z .roczna gwarancją, 
cena 7500. sprzedam. Ofer 
ty. tel 47-18-41 do 15.

G-23427

MIESZKANIE dwupokojo- 
we duży metraż. stare
budownictwo, wygody _
piece, zamienię na pokój 
z kuchnią lub kawalerkę 
z CO na parterze lub I 
piętrze. Orunia, Grabo­
wa l/l. G-22201

MIESZKANIE w Tczewie 
2 pokoje, kuchnia, łazien­
ka. zamienię na domek. 
miejs- owość obe ietna. W’ia 
riomosć Jadwiga Swion- 
tek. Gdynia, ul. Szczeciń­
ską 36 G-22208

M-2 centrum, parter 4P m 
kw., zamienię na większe. 
Tei. 31-15-03. G-22226

WYNAJMĘ dwa pokoje z 
osobna łazienką wczasowi­
czom tub na stałe. Gdańsk- 
Wrzeszcz, ul, Dzielna 58.

G-22228

PRZYMORZE M-2 zamie­
nię ne wieksz*. Telefon 
37-38-11. G-222 29

Gdańskie Przedsiębiorstwo Instalacji Sa­
nitarnych w Gdańsku, ul. Chlebr.icka 3/8

ogłasza zapisy
MŁODZIEŻY MĘSKIEJ

na rek szkolny 1976/77 dc Zasadniczej 
Szkoły Budowlanej w Gdańsku » Oliwie, 

ulica Lumumby 5 na specjalności:
Kierunki 3-letnie
• monter instalacji przemysłowych 1 spawacz
• monter instalacji centr. ogrzewania i spawacz
• monter instalacji wodno-kanaliz. i gazowych

Kierunki 2-letnie
• mont*r Instalacji „wentyl.-kanalizac i spawaci:

P'zv zgłaszaniu osobistym lub listownym należy 
złożvć:
1- Pod.,nie -i- 8 fotografie
2. Życiorys
3. Świadectwo zdrowia ucznia kończącego szkołę 

podstawową
4. Oryginał świadectwa kl VIII 1 odpis

Absolwenci szkoły mogą podjąć naukę w 3-letnim 
technikum
Bliższych Informacji udziela i dokumenty przyj­
muje Iział spraw' pracowniczych Gdanś Kiego 
Przedsiębiorstwa Instalacji Sanitarnych w Gdańs­
ku ul. Chlebnicka 3/8 tel. 31-28-41, wewn. 31 lub 
8r< K-4687

Uniwersytet Gdanski zawiadamia, źe
na rok akademicki 1976/77 zostaje 
wstrzymany nabór kandydatów na 1 
rok studiów stacjonarnych na Wydzia­
le Humanistycznym na następujące 
kierunki studiów:

f. Psychologia
2 Pedagogika — wszystkie kierunki poza 

peaagogikq opiekuńcza. K-46Ó1

M eszkar cow m. Elbiqga i woi. elbląskiego 
uprzejmie informujemy, że

wszystkie ogłoszenia prasowe
do „Głosu Wybrzeża”, , Dziennika Bałtyckiego” 

1 „Wieczoru Wybrzeża”

z dnem 1 czerwca przyjmuje wyłącznie

WOJEWÓDZKI UR7ĄD POCZTY, Elbląg, plac 
Słowiański 1/3, hall telekomunikacji, okienko nr 2, 
w godz. 8—17, w soboty 8—14. 6Ć/2

AKTUALNIE spizedam Dr Z. KRAJEWSKI skćr-
dwuDrkojowe mieszkanie ne. weneryczne. Wrzesz« 
— Gdańsk — Przymorze, Gi unwaldzka 2-, "fe,efor 
Ofert;. „23430 Biuro Oglo- 41-06-47. G-23’4'’
szeń 80-956 Gdańsk.

mm

LOKALE

WARTBURG »5* de lux — 
I960 r.. »p’ :edam Staro­
gard Gd., Wilińskiego 56, 
tel. 30-S P-Bó*

PAWILON gastronomiczny, 
murowary (miejscowość 
nadmorska), spizedam O- 
ferty „32191” BUro Ogło­
szeń 80-858 Gdańsk

SUPERKOMFORTOWE mie 
szkanie rtwupokojowe 56 
m kw.. Gdynia, Starowie.1- 
ska koło apteki, komplet­
nie umebL »war«, wyposa­
żone. telefon, winna. II 
piętro, garaż murowany — 
wynajmę na 2—4 lata Ak­
tualne od lipca. sierpnia 
br Oferty „3752” UPT 
81-301, Gdynia 1

GDYNIA, centrum — 4- 
pokojowe supc-komferto- 
we mieszkań!» kwaterun­
kowe (z możliwością wy­
kupu). 87 m kw. nowe bu­
downictwo I piętro bal­
kon. telefon CC duży 
przedpokoi — zamienię na 
dwa mieszkania «amodztel 
ne, Wszvstkie zgłoszenia 
i pr »pozycją* przyjmuje: 
tel 30-29-15, w godz. 16- 20.

S-3776

AKTUAI NIE sorzedam
M-« — Gdańsk (możliwość 
kupna mebli) Tel, Gdańsk. 
53-06-02 Warszawa 45-20-80. 
najłatwiej rano — wieczo­
rem. G-23431

ASYSTENT uczv matema­
tyki — tel 51-14-20. tui z. 
19-20. S-21794

asystenci przygotowują 
na ooliteehmkę, ekonomię. 
Tel. 21-61-97. 41-46-65.

DLA maturzystów — kur­
sy kwalifikacyjne dla za­
wodu stenografii i steno- 
typlstyki oraz sekretarek 
— zapisy: SSIM Gdynia, 
ul Abrahama 8, nr tel . 
21-4!-87. K-454C

MjjjMg
Dr DZIEWANOWSKI. SKÓr- 
ne weneryczne, Gdańsk. 
Sw Ducha 25/27, telefon 
31-63-88 G 22700

POGOTOWIE 
Tel. 41-96-89

CYKLINOWANIE parkie­
tów. Tel. 51-12-84.

S-21738

PRZYSTĄPIĘ do spółki 
w prowadzeniu warsztatu: 
branża samochodowa luh 
inne p-ODOzycje. Oferty — 
„22183” Biuro Ogłoszeń 
80-958 Gdańsk.

GDAŃSKIE Zakłady Me­
chanizacji Budownictw^a 
ZREMB Gdańsk, Orunir 
ul. Jedności Robotniczej 
31/37 przyjmują w ra 
mach ’uzów produkcyj­
nych caęcle b.ach na glló 
tynie * materiałów oomt- 
rzorveh. Grube ść blachy 
dc 12 mm o dł. Jc i m 
Informacje w Dziale Przy­
gotowania Produkcji, tel. 
31-23-31 wewn. 181.

G-22477

Mlędzywoj« wódzka SDółdzlelnia Inwalidów ..Ochrona 
Mienia i Usług Różnych” w Gdańsku-Wrzeszczu, ul 
Lelewela 17, telefon 41-12-57 do 59 zatrudni na kolo­
nii letniej w Gd.-Wrzeszczu następujących pracowni 
ków: wychowawców, instruktora wf — ratowmika,
kucharkę, pomoce kuchenne oraz sprzątaczki. Wa ■ 
-unki oracy i płacy do uzgodnienia w zarządzie spół­
dzielni w dziale rehabilitacji. K-4551

Wojewódzka Spółdzielnia Pracy w Gdańsku, Oddział 
Usług FryzJe-sko-Kosmetycznych w Gdyni, ul. Świę­
tojańska nr 32, zatrudni fryzjerów męskich, damskich 
oraz manicurzystki i pedicurzystki K-4679

Chałupnicza Sp-nia Pracy „Przyszłość” w Sopocie, 
zatruani mechanika maszyn szwalniczych. Warunki 
pracy 1 płacy do omówienia na miejscu. K-46U

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Robót Wodociągow'yc 
i Kanalizacyjnych w Gdańsku ul. Załogowa 6, tnff” 
muje użytkowników dróg, że w związku 7. prowadź* 
ńlem robót kanalizacyjnych przy skrzyżowaniu ulic 
Droszyńskiego z ulicą B. Krzywoustego w Oliwie, z< 
staje wstrzymany ruch kołowy na w/w ulicach, o 
dnia 1.VI. do dnia 10 VI.1976 r. K-48^
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Przed XIII Zjazdem Delegatów KZSK

Spółdzielczość rybacka
dla rynku ■ v ■

Krajowy Związek Spółdzielni Rybackich zrzsŁza 
24 spółdzielnie. Dysponują one 112 kutrami, 375 icuzia 
mi motorowymi i 109 łodziami wiosłowym*. Mimo 
ogromnego zróżnicowania floty łodziowej właśnie w 
połowach notuje się najwyższą dynamikę wzrostu. W 
1.975 r. osiągnęły one 9.3 tys. ton; wzrosły zatem ‘w 
ciągu 10 lat o ponad 180 procent!
Ilość ryb odławianych 

przez rybaków-spółdziel- 
ców stanowi w ostatnich 
latach 6 proc. ogólnych 
połowów krajowych. Nato­
miast w połowach bałtyc­
kich rybołówstwo spóidziel 
cze partycypuje w ponad 
12 proc. Trzeba jednak do­
dać, że w dalszym ciągu 
nifc jest możliwe pełne za­
gospodarowanie złowionych 
ryb z powodu niedostatków 
zaplecza lądowego.

Głównym kierunkiem o- 
branym przez spółdziel­
czość rybacką w bieżącym 
5-leriu — jak twierdził na 
komerencji prasowej zor­
ganizowanej w przededniu 
XIII Zjazdu Delegatów' 
Krajowego Związku Spół­
dzielni Rybackich prezes 
KZSR Konrad Ruth — 
jest lepsze wykorzystanie 
łowisk bałtyckich.

Droga spółdzielczości ry­
backiej do obecnego pozio­
mu produkcji była trudna 
głównie ze względu na dy­
sponowanie małymi, prze­
starzałymi zakładami, ubo­
gim parkiem maszynowym, 
ciasnymi magazynami, zbyt 
małym: — jako na potrze­
by — środkami inwesty­
cyjnymi. Jeśli w 1960 r. 13 
spółdzielni wyprodukowało 
ponad 3 tys. ton konserw, 
to w 1975 roku 7 spółdziel­
ni — ponad 8 tys. ton kon­
serw. Produkcją marynat 
zajmowało się w 1960 roku 
9 spółdzielni, dając rocznie 
240 ton: w ub. roku już 15 
spółdzielni dostarczyło na 
rynek ponad 4 tys. ton ma­
rynat. Nastąpił więc pra­
wu* 17-krotny wzrost jej 
produkcji. Rocznie z taśm 
przetwórni schodzi około 
38 milionów puszek kon­
serw (co piąta tona kon­
serw dostarczona na rynek 
pochodzi z produkcji spół­
dzielczej).

W ubiegłym roku zapro­
ponowano rynkowi 11 no­
wych rodzajów konserw 
rybnych. Szuka się nowych 
rozwiązań jakość 'owych. 
Spółdzielczość pragnie da 
wać krótkie atrakcyjne se 
rie wyrobów. Można do 
tego wykorzystać sporą 
ilość drobnicy słodkowod­
nej płoć, okoń. kromp, 

'leszcz. Chociaż jest ona 
pracochłonna — ze wzglę­
dów smakowych doskonale 
te właśnie ryby nadają się

do produkcji zup. Pierwsze 
próby zup w puszkach 30C- 
gramowych już wprowa­
dzono na rynek

XIII Zjazd Delegatów 
rozpoczynający obrady ju­
tro w Gdy oi podsumuje 
30-letnią działalność spół­
dzielczego przemysłu rybne 
go oraz rozpatrzy program 
rozwoju i działalność 
KZSR w bieżącej 5-?atce. 
Spółdzielcze połowy mor­
skie: zalewowe i śródlądo­
wa mają osiągnąć w 1980 
roku 59,6 tys. ton ryb, a 
produkcja przetworów ryb­
nych — 32.7 tys. ton.

M. L.

Usługi w osiedlach
Obowiązek zapewnienia nowym osiedlom dostatecz­

nej liczby zakładów usługowych spanł ostatnio na 
spółdzielczość mieszkaniową. Jako gospodarz osiedli — 
spółdzielczość jest dziś w zasadzie jedynym inwesto­
rem budownictwa mieszkaniowego w miastach — mu­
si ona planować i organizować całe usługowe „zaple­
cze”. Nie jest to zadenie łatwe, co doświadczenia mi­
nionych lat potwierdziły po stokroć. Dlatego zasługuje 
na naszą uwagę przyjęty przez spółdzielczość model 
osiedlowych usług oraz zasady Ich rozwoju.

Oczywiście, najważniejsza sprawa to dostatek lokali. 
Zanim przejdę do liczb, warto przypomnieć, że ł w tej 
dziedzinie spółdzielczość mieszkaniowa pełni dziś rolę 
jedynego inwestora w osiedlach. To znaczy, że dyspo­
nuje również środkami na budowę zakładów’ usługo­
wych o szerszym, ogolnnmiejskim zasięgu. Nakłady 
na te cele przekazywane są spółdzielniom mieszka­
niowym przez przyszłych użytkowników zakładów, m. 
in. „Spotem”, spółdzielczość pracy. CRS.

Inki jesteś junaku?
Co decyduje o tym, że miody chłopak, ciy dziew­

czyna zgłasza się do Ochoimczych Hufców Pracy? In­
teresujące badania na ten temat przeprowadziła HF' 
LENA WOJTOWICZ z Wojewódzkiej Komendy OHP w 
Gdańsku. Autorka pracuje z junakami od 1972 roku i 
zajmuje się m. in. sprawami resocjalizacji. Studiując 
pedagogikę resocjalizacyjną opracowała temat „Środo­
wisko rodzinne junaków OHP dla młodocianych w wo­
jewództwie gdańskim", pod opieką naukową dr ROMA­
NA SEGITA zastępcy dyr. Instytutu Pedagogiki Uniwer­
sytetu Gdańskiego.

B ADANIA prowadzo­
ne były przez kilka 
miesięcy i obięto ni­

mi 164 osoby. Istotą ich 
było pozname środowiska 
rodziny junaka, a więc sto­
sunków rodzinnych między 
ojcem, matką i dziećmi, 
kultury języka w domu, po 
ziomu wykształcenia, stanu 
finansowego rodziny, wa­
runków mieszkaniowych, 
higienicznych itp. I tak w 
62 przypadkach atmosfera 
rodzinna w domu była nie­
właściwa — ciągłe sprzecz­
ki, kłótnie, sytuacje stre­
sowe; w 31 przypadkach 
— brak ojca lub macki, 
również obojga rodziców1, 
w 38 — alkoholizm jedne­
go z roaziców, w 7 — mał­
żeństwo w stanie rozkładu, 
a w 4 przypadkach — pro­
stytucja.

Trudne warunki mieszka 
niowre. zagęszczenie wyno­
szące więcej niż 5 osób na 
jedną izbę mieszkalną za- 
not/rwano w 27 rodzinach,

natomiast 4 osoby na 1 iz­
bę —• w 43 rodzinach, orzy 
czym przeważnie rodziny 
te są wielodzietne. U więk­
szości ankietowanych (w 80 
przypadkach; głowa rodzi­
ny — ojciec zatrudniony 
jest jako pracownik fi-

W programie zajęć jest też 
wychowanie sportowo- 
ooronne, Kadię stanowią 
doświadczeni Deaagodzy, 
dydaktycy, absolwenci P„ń 
stwowego Instytutu Peda­
gogiki Specjalnej w War­
szawie. Instytutu Kształ­
cenia Nauczycieli. Współ­
pracują z hufcami psycho­
logowie, socjologowie, or­
ganizacje młodzieżowe, za­
kłady pracy, domy kultury 
i inne instytucje. Opieka 
jest więc wszechstronna, a 
wychowankowie „odrabia­
ją” zaległości w dobrych 
warunkach. Za pracę pro­
dukcyjną otrzymują pie-

Leszek Scbczyński
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zyczny. Ponad 70 proc. ju­
naków pochodzi ze środo­
wiska robotniczo-chłop­
skiego. Gwoli ścisłości na­
leży aodać, że w pracy tej 
pominięto badania ilorazu 
inteligencji.

Po lekturze' tych danych 
nasuwa się kilka wnios­
ków, być może oczywi­
stych, ale nie zawsze uświa 
damia nych sobie. Rola ro­
dziny w wychowaniu dzie­
ci nie powinna się ograni­
czać do sporadycznych in­
strukcji”, szczególnie okres 
dojrzewania wymaga opie­
ki, gdyż wówczas kształtu­
je się u młodzieży stosunek 
do życia w społeczeństwie. 
Praca zawodowa rodziców' 
jest konieczna, chodzi prze­
cież o zapewnienie odno 
wiednich zasobów material 
nych na odz;eż, żywność, 
rozrywki kulturalne. Dzie­
ci często wykorzystywane 
są przez rodziców do prac 
domowych i innych, wsku­
tek czego nie mają czasu 
na naukę własną.

Nie jest to więc a priori 
młodzież trudna, dopiero 
warunki rodzinne w dzie­
ciństwie powrodują, że tra­
fia ona na pochyłą drogę 
Zdarza się też, że następu­
je pierwsza koiizja z pra­
wem. a wówczas kuratoria, 
czy ośrodki społeczno-praw 
ne FSZMP kierują mło­
dego człowieka do OHP

gdań-

niądze według stawek Ukła 
du Zbiorowego Pracy w za 
leżności od resortu. Pienią­
dze najczęściej składają na 
książeczki mieszkaniowe 
lub przeznaczają dla młod­
szego rodzeństwa.

Mają tu również okazję 
do rozwijania swoich zain­
teresowań czy umiejętnoś­
ci. Przykładem jest cho­
ciażby organizowana „Wios 
na kulturalna OHP”. Każ­
dego roku junacy spotyka­
ją się w WK OHP, gdzie 
najlepsi Wyróżniani są od­
znakami „Wzorowy junak 
CHP”, nagrodami pienięż­
nymi, książeczkami miesz­
kaniowymi itp. Niektórzy 
w' nagrodę wyjeżdżają do 
pracy na zagraniczne bu­
dowy (ostatnio jedna z 
grup, była na Kubie).

N

województwie 
skim zorganizowa-

miiis
Abidżan, 850-tysięczna stolica R&publM Wy­

brzeża Kości Słoniowej uchodzi za jedno z naj­
piękniejszych miast Ajryki.

Na zdjęciu: pomnik Niepodległość w centriim 
Abidżanu, CAF TASS

m
nych jest 14 dwulet­

nich hufców OHP różnych 
typów (ok. 3 tys. osób), w 
tym 1 hufiec dla dziewcząt 
na Helu. 39 dziewcząt pra­
cuje tu w „Kodze” orzy 
patroszeniu i filetowaniu 
ryb. Komendantem tego 
hufca jest również kobieta 
— Danuta Sawaryn. Juna­
cy zdobywają w hufcach 
wykształcenie podstawovm 
(200 tys. młodzieży bez wy­
kształcenia podstawowego 
trafia co roku do hulców) 
i uczą się konkretnego za- 
w'odu. Szczególną rolę przy 
pisuje się samowychowa­
niu, młodzież uczy się 
wsnółzarządzania hufcem.

A pewmo życie w huf 
cu nie jest najłat­
wiejsze ale za to 

później wdrożone nawyki i 
urhiejętności procentują. 
Mogą ra ten temat powie­
dzieć sporo Jan Sępioł i 
Adolf Jedlina z Kwidzyna, 
wychowankowie OHP, któ­
rzy teraz są wzorowym, 
pracowmiKami i otrzymują 
nagrody.

Hufce w woj. gdańskim 
należą do najlepszych w 
kraju. Warto więc wymie­
nić te wiodące. Oto np. 
fl—12 OHP W’ Pucku, gdzie 
komendantem jest Michał 
Stniczyński, wychowawca 
o dużym autorytecie, któ­
ry stworzył tu atmosferę 
dobrej rodziny. Hufiec w 
ubiegłym toku zdobył I 
miejsce w kraju i nagrodę 
ministra Tadeusza Bejma. 
Inne przodujące hufce to: 
9—8 ÖHP przy Stoczni Pół 
nocnej w’ Gdańsku — ko­
mendant Bogdan Ossowski, 
9—5 OHP w Gdfńsku — 
komendant Jerzy Katuia, 
9—11 OHP w Wejherowie, 
gdzie komendantem jest 
Jerzy Baranowski.

Efekty pracy gdańskich 
junaKÓw’ widoc me są w 
Porcie Północnym, w Rafi­
nerii „Gdańsk”, w' osied­
lach mieszkaniowych itp.

Chętnie podejmują oni czy 
ny społeczne, są honorowy- 
m; dawcami krwń, fundują 
książeczki mieszkaniowe 
dla sierot. Ich praca przy­
nosi konkretne rezultaty 
dia gospodarki narodowej. 
Czują się potrzebni społecz 
nie.

W wycnowaniu junaków 
niebagatelną rolę odgrywa 
pomoc specjalistów, nau­
kowców, pedagogów. Kon­
takty takie WK OHP utrzy 
muje z Instytutem Peda­
gogiki UG — np. dr Ewa 
Rodziewicz, która pisała 
rozprawę doktorską o pro­
blemach OHP, prowadzi 
szkolenie kadry hufców, 
współpracuje też z WK 
OHP doc. dr Józef Rem­
bowski — dyr. Instytutu 
Psychologii UG i inni nau­
kowcy. W najbliższym cza­
sie planuje się powmłanie 
przy Gdańskiej Kbirendzie 
OHP Wojewódzkiej Rady 
OHP, w której zespół prak 
tyków i pracowników nau­
kowych będzie pracował 
nad rozwiązywaniem pro­
blemów wychowawczych w 
hufcach. Warto przypom­
nieć, że przy Komendzie 
Głównej OHP pracuje Spo­
łeczna Rada Naukowa, któ­
rej przewodniczącym jest 
procesor Michał Godlewski 
z Uniwersytetu Warszaw­
skiego, autor wielu prac z 
zakresu pedagogik.1 spe 
cjalnej.

Komendant WK OHP w 
Gdańsku Witold Murawski, 
który już od ośmiu lat ma 
do czynienia z hufcami, 
mówi: „Praca wychowaw­
cza z junakami jest nie­
łatwa, ale tym większą da­
je nam satysfakcję, no 
widoczne rezultaty. Powo 
dzenie naszej pracy zale-zy 
od wielu ludzi, organizacji 
społecznych, politycznych 
samego społeczeństwa. Wo­
bec - wychowanków posłu 
gujemy się metodami wy­
soko humanistycznymi. Na­
uka, praca, służba wojsko­
wa i czynny wypoczynek 
— ten profil wychowania 
jest na pewno prawidłowy 
Uważam że należałoby 
wcześnie i skuteczniej u- 
jawniac młodzież nieuczącą 
się i niepracująca 
byłoby mniej

NA JAKIEJ POW1ER2CHNI?

W ubiegłym roku przy­
były spółdzielczym osie- 
diom zakłady usługowe i 
handlowe o łącznej powie­
rzchni 184 tys. m kw By­
ła to liczba rekordowa; po­
mimo to stanowiła tylko 
niespełna 82 proc. plano­
wanych zadań Także cała 
ubiegła. pięciolatka nie 
przyniosła spodziewanych 
efektów. Zamiast 875 tys. 
m kw. oddano do użytku 
830 tys. m kw. usługowej 
powierzchni.

Przyczyny .opóźnień są 
niezmienne od lat: budo­
wlani unikają obiektowy 
które trzeba wznosić tra­
dycyjnymi, pracochłonny­
mi metodami. Ostatnio po­
wstały jednak warunki, że­
by od narzekań przejść do 
środków zaradczych. Le­
karstwem mają być — we- 
dług zapewnień resortu bu­
downictwa — lekkie kon­
strukcje stalowe, które po­
zwalają wrznosić pawilony 
handlowe i usługowe zna­
cznie szybciej i przy mniej 
szym, niż dotychczas, na­
kładzie pracy.

Z szansy tej zaczęto już 
korzystać: w pracowniach 
spółdzielczego „Inwestpro- 
jektu” powstają dziś głów­
ne plany ODiektów usługo­
wych montowanych na kon 
strukejach stalowrych. Po­
zostaje jednak problem za­
ległości. Spółdzielcze biura

pderając się wreszcie na 
tzw. osiedlowych ośrod­
kach usługowych spöldziel 
czości pracy. Według naj­
nowszych koncepcji, ośrod 
ki mają nie tylko same 
wykonywać różne prace — 
zwłaszcza naprawy sprzę­
tu i urządzeń domowych, 
remonty mieszkań i ushigi 
związane z podnoszeniem 
ich standardu — ale także 
zajmować się pośredni­
ctwem między klientem a 
spółdzielniami specjalirty- 
cznwmi ora2 informacją i 
reklamą.

Ośrodki — kombinaty u- 
sługowe powstały już w 
Poznaniu (w osiedlach Ra­
taje i Winogrady), w 
Katowicach (osiedla Ty­
siąclecia i Górnik), a 
także w Gdańsku, Lubli­
nie, Olsztynie i "Warszawie 
Najbardziej interesujący 
jest przykład warszawskie­
go Ursynowa, placówki 
zorganizowanej dla osiedla, 
którego jeszcze nie ma. Na

Urszula Szyperska

mogą znacznie przyspie­
szyć jego rozwiązanie, bio­
rąc projekty pawilonów u- 
sługowyćh ponownie na 
swoje deski i opracowując 
je w' nowej technologii wy­
konania.

OSIEDLOWY MODEL

Kto w nowych osiedlach 
zajmie lokale na zakłady 
i zaoferuje nam swoje u- 
sługi? Porozumienie sprzed 
prawie 3 lat wyznaczyło 
tu główną rolę dla spół­
dzielczości pracy. Mooel 
organizacji usług zmieniał 
się przy tym stopniowo, o-

razie i usług jego korzy­
sta całe miasto; kiedy jed­
nak mieszkańcy Ursynowa 
będą w przyszłości potrze­
bowali hydraulika. kogaś i 
do sprzątania albo samo­
chodu do przewozu mebli, 
będą mieli do dyspozycji 
znakomicie przygotowany 
kombinat usługowy. Jest 
to rozwiązanie idealne, od 
którego — w obecnej sy­
tuacji przynajmniej —mo­
żna dostać zawrotu gło­
wy...

Osiedlowa gastronomia 
ma stanowić domenę „Spo­
łem”. Przypomnijmy, że 
spółdzielczość spożywców

Klamra łącząca historię 
ze współczesnością

Równo 30 łat temu 2 czerwca 1946 roku wpisano 
pierwszą książkę w stan posiadania Okręgowej Bi­
blioteki Pedagogicznej w Sopocie przy ul. Curie-Skło- 
dowskiej 10. Tę datę przyjęto później jako narodziny 
placówki, która — po kilku zmianach nazw i siedzib 
— obchodzi dzisiaj swe święto uczczone uroczystą se­
sją w Ratuszu Staromiejskim w Gdańsku.

a wtedy 
życiowych 

rozczarowań. Młodrież nie 
jest zła, trzeba tylko stwo­
rzyć jej odpowiednie wa­
runki i konsekwentnie wy 
magae. Hufce spra w- 
dziły się w życiu, są 
potrzebne młodzie 
ży i gospodarce na­
rodowe j”.

Inicjatorem powołania do 
życia biblioteki był mgr 
Kazimierz Jasiułaniec, by­
ły bibliotekarz Uniwersy­
tetu - Wileńskiego, pierwszy 
wizytator bibliotek w Ku­
ratorium Okręgu Szkolne­
go Gdańskiego. To jego 
trud, pasja i wysiłki, któ­
rym poświęcał czas wolny 
od pracy zawodowej —- 
sprawiły, że iuż w końcu 
1945 r. znalazł się lokal w 
Sopocie, w lutym 1946 ro­
ku można było zawiadomić chiwalnych 
Ministerstwo Oświaty, że biblioteki i

biblioteka jest w stadium 
organizacji, w czerwcu te­
goż roku zaiożyć katalog 
a na początku roku szkol­
nego 1946—47 otworzyć bi­
bliotekę :dl2 nauczycieli. 
Jej pierwszym kierowni­
kiem został jej twórca i 
mecenas — mgr Kazimierz 
Jasiułaniec. Księgozbiór li­
czył wtedy 364 tomy, w 
tym 176 to darowizny. Naz­
wisk prywatnych ofiaro­
dawców jest dużo w ar- 

dokumeutach 
nie wszyscy 

dzisiaj wiedzą, że były to 
dary bezcenne, świadczące

100-letnia maszyna 
na polach

OKazuje się, że czynne w 
przeszłości w storonoiskirn 
zagłębiu przemysłowym taory 
kj produkowały maszyny i na 
rzęazia rolnicze dobrej ja­
kości. Jeszcze do dziś w go­
spodarstwach chłopskrh pra 
cujq sieczkarnie, pług. oraz 
inne maszyny i narzędzia, 
wytwarzane w rłownej Hucie 
„Szczecno”, po której nie ma 
juz prawie śladu.

Wielki piec Huty „Szczec­
no'' czynny był nad rzeką 
Pierzchnianką. Wytwarzano 
tu kieraty, pługi, sieczkarnie 
i inne narzędzia rolnicze oraz 
żelazka dc, prasowania na 
węgiel, noże, siekiery i piły. 
Zakład korzystał z pokłaaów 
miejscowych rud żelaza, w 
późniejszych latach sprowa­
dzano także rudę z Krzywe­
go Rogu. Huta zaprzestała 
produkcji w 1905 r,, a póź­
niej zakład popadł w ruinę

Komedio nie całkiem staroświecku
WYDAWAĆ by się mogło, że żvcie re­

cenzenta teatralnego to pasme .ceu- 
stajacych przyjemności - za darmo 

sobie taki do teatru chodzi, za darmo pro- 
gram dostaje sadzaja go na nie na jgor 
szych przecież miejscach. To wszystko pra­
wda, ale do czasu. Do czasu, k.edy recen­
zent wyrazi swoją nie w pełni pochlebną 
opinię o obejrzanym spektakiu. N;e każdy 
oczywiście teatr krytyczną recenzuję odbiera 
jako złośliwa napaść, i ne w każdym tea 
trze uważa ja, że krytycznie patrzący na 
p'ieastawien e recenzent jest niepotrzebny.

Tnkieqo jednak zdania jest kierownictwo 
gdyńskiego Teatru Dramatycznego N * prze 
widziało ono niestety tej ewentualności, śe 
n;echćiany recenzert może sebe kupić b- 
lęt po prostu w kasie, leże! nie sam — bo 
mogło by dla nieao akurat b' etu zabrak­
nąć — to kup' mu go kros znajomy

Dramat ten, rozp sany na dwa glosy, to 
rzecz o potrzebie byc.a razem z drug:m 
człowiekiem, a tym, ze samotność — c'o- 
c.cz byśmy nie wiem jak udawali, ze nam 
z nią doorze - jest bardzo smutna, a je­
szcze bardz.ej, gdy jest się już w jes eni

swojego życ a L dia Wasiliowna 2erber (An­
na epielewska) i Roaion Nikołajewicz 

(Stanisław N;wtński) - oboje aktorzy scen 
warszawsk.ch, występujący u nas gościnnie, 
kiedy spotykają się, mają już za sobą nie­
jedno przykre dośw adczenie, niejedno roz­
czarowanie. ale nie brak im takż« wspo­
mnień pogodnych, szczęśliwych - ot, w 
życiu każdego człowieka, który przeszedł już 
spory szmat swojej życiowej drogi- ( bo> 
są osamotn eni, ale oboje usiłują bronić się 
przed tą swojq samotnością. On - pracą 
i pamięcią o zmarłej dawno zone, ona - 
troszkę ekscentrycznym sposooem byc;a i o- 
powiaacniem niestworzonych h>stor:: ze swo­
jej przeszłości.

Akcja dramatu jest własewe oardzo ni­
kła — to sze eg poszczeao'nych scen-roz- 
mow: w parku, w kawrorence, przed kate­
dra, na ulicy, nad morzem, w mieszkaróu, 
Powoi dwoje ludz; odsłonią, sę przed robą 
i przed nami. A Drzeoeź spektakl ne nuży, 
posada swoi wewnętrzny rytm, nap.ęne Z 
cała oewnościg dręki świetnemu dialogów 
- tłumaczenie Haliny Zakrzewskiej - ale 
również dz eki grze aktorów Rod cm Stani­
sława Niw nsk ego - prostolinijny, czasom-'

wręcz naiwnv, z niezłomnymi zasadami, ma­
jący jednak swoje słabostki, o nieco niez­
grabnych i Dowolnych ruchach, o silnym 
głosie. Jednym słowem - mężczyzna, na któ­
rym można Doleqac I Lidio Wasiliewma An­
ny C.eDielewsk.ej - optymistka wbrew wszy­
stkiemu, nieco ekstrawagancka rozgadana, 
usJująca tym rozgadanem zagłuszyć swoje 
niepokoje i tęsknoty. Uspokajające się w 
miarę porbywanio s ę przed Rodionem swo­
ich tojemnic. Rolo o dużvm ładunku komi­
cznym, umiejętnie jednak orzez aktorkę cie- 
riowona - jest tutej miejsce i na -eflek- 
sję i na ton całkiem se"a Obu aktorom 
udzieliło się jakby arbuzawskie c.epło i ży- 
czliwo5<_ dla luaz', zrozumienie dla ich sła­
bostek, Wydało mi $'ę, ii polubili postacie 
przez s,eoie grcne.

Ow nastrój ciepły i pogodny ńie „og'zal 
jedrak scenografii, projektu Liliany Janków 
skiej. Pomysł z fotografią m«rsk;ego pejza 
żu w tle sceny, pozwolił co prawda na uzv 
SKonle szerszego oddechu, reszta jednak 
utrzymana w ton:e smętno-szco-cmen tar 
dym (tdomby kwietne, niczym św.eżs groby) 
nie przystawała jakość do eałośc .

„Staroświecka komedio ”, tak przewrotne 
chyba przez Arburowa zatytułowana, nie o- 
kazała się jednak tak ze wszysticim an, ko­
medią, oni staroświecką. Bo mimo ir nie 
brck tu scen komteznveh — jok chociażby 
ta, w której nosi podchmieleni nieco boha 
terowe urządzają sobie pod nocną knajpą 
konkurs tańca - to jednak nad całością 
oanuje nastrój zadumy i refleksji nad 'udz 
kq naturą I częściej uśmiechamy się tylko, 
a n:e śmiejemy. A ery z kolei takie warto­
ści, jak aobreć, życzliwość, zrozumienie dia 
drugieao człowieka, umiejętność wybacza 
nia, niesienia, pomccy i otuchy należy uz­
nać za staroświeckie? I jeże1 dweje ludzi 
jakoś sobie to życe w końcu ułoży, to czy 
konecznie trzeba to nazwać melodrama­
tem?

A. Zielińska

Teatr r*an? ntyesny w Odm* — „Staroświe­
cka komed'3* Aleksego Arburowa; tłum. Ha 
lina Zakrzewska, rei. Jerry Kaliszewski, »cen 
Liliana Jankowska, Premiera 27 maja 3976 r,

nie zaczęła w bibliotece 
PAN i już została przy 
książkach...

Wszyscy pracownicy pe­
dagogiczni mają ukończone 
wyższe studia, trzy osoby 
jeszcze uzupełniają wy­
kształcenie. Są to głównie 
byli nauczyciele różnych 
przedmiotów, którzy zdo­
byli drugą specjalność. G- 
ni najlepiej orientują się w 
potrzebach i wymaganiach 
swych kolegów — pedago­
gów, oni najskuteczniej 
potrafią im pomóc w do­
borze lektury.

Na uroczystej sesji w Ra­
tuszu Staromiejskim, zor­
ganizowanej w 30 rocznicę 
powstania, Pedagogicznej 
Bibliotece Wojewódzkiej 
nadane zostanie imię Gdań 
skiej Macierzy Szkolnej. W 
ten sposób zamknie sie 
klamra łączącą historię ze

organizuje także popularne 
ośrodki „Praktyczną Pan'”, 
które oferują szczególnie 
bogaty wachlarz usług.

W sumie usługi w no­
wych osiedlach mają być 
zdominowane przez różne 
spółdzielnie. Prywatne rze­
miosło uzupełni tylko tę 
sieć; podobną rolę ma zre- 
sztą do spełnienia afc ’e 
gospodarz tych cąiedli. 
spółdzielczość mieszkanio­
wa

NAJBARDZIEJ
„DfcFICYTOWE”

Jako oapowiedzialna za 
usługi w nowych osiedlach, 
spółdzielczość mieszkanio­
wa zajmuje się, z natury 
rzeczy, pracami najbardziej 
poszukiwanymi i jedno­
cześnie najmniej „łubiany­
mi” przez innych wyko­
nawców. W rezultacie pro­
wadzi awa rodzaje placó­
wek: zakłady remontowo- 
-budowlane, wykonujące w 
iTsieszitaniach naprawy i 
drobne udoskonalenia o- 
raz... przedszkola.

Zakres prac remonto­
wych i napraw nie jest w 
tym przypadku duży. W 
przeliczeriu na jedno mie­
szkanie wartość usług wy­
konanych przez spółdziel­
cze brygady w roku ubie­
głym sięgała 140 złotych. 
Jednak wielką zaletą tych 
brygad jest to, że znajdu­
ją się „pod ręką”, ich a- 
dres jest dobrze znany; 
dlatego są nieocenione zwła 
szcza w przypadkach pil­
nych, niejako awaryjnych. 
Poaobnie awaryjny charak 
ter mają zresztą także or­
ganizowane przez spółdziel 
czość przedszkola. Jest ich 
obecnie 210, a nacisk po­
trzeb sprawia, że planuje 
się zorganizowanie 50 na­
stępnych.

Na zakończenie jedna u- 
waga: rozwój usług w no­
wych osiedlach został przez 
spółdzielczość mieszkanio­
wą starannie zaplanowany. 
Nie zawsze oznacza to, że 
usług będzie pod dostat­
kiem Nie ma jedna* mo­
wy o improwizacji: nawet 
— nieliczne na szczęście — 
niedobory zostały dokład­
nie przewidziane...
KemmmmmmmmmmmmmaF"*

o patriotyzmie, o zrozumie- współczesnością. Towarzy
niu głodu polskiej książki, 
jaki odczuwali wówczas 
nauczyciele w zrujnowa­
nym Gdańsku.

W końcu 1948 r. księgo­
zbiór liczy już 6630 wolu­
minów, biblioteka ma swój 
budżet, jej kierownikiem 
zostaje małżonka twórcy — 
— mgr Leokadia Jasiuła­
niec.

To nazwisko zwiąże się 
z biblioteką na zawsze. 
Placówka krzepła, powięk­
szała się, zmieniała siedzi­
by, powoływała filie po­
wiatowe, podejmowała się 
instruowania i kontroli, po­
tem poradnictwa rzeczowo- 
naukowrego, ale na jej cze­
le nieprzerwanie do 1. IX 
1975 roku stała mgr Leo­
kadia Jasiułaniec. Jej prze­
de ■wszystkim zawdzięczać 
należy, że kolejni pracow­
nicy, podejmowali studia 
i wszyscy je kończyli. Przy 
kiad, zachęta, umiłowanie 
zawodu sprawiły7, że w Ped. 
Bioł Y7oj. ciągle pamięta 
się o byłej Pani Dyrektor 
i bęozie ona honorowym 
gościem na uroczystej sesji 
w7 Ratuszu Staromiejskim.

Pedagogiczna Biblioteka 
Wojewódzka mieści się dzi­
siaj w budynku przy al. 
Karola Marksa 14 we 
Wrzeszczu. Jej księgozbiór 
liczy H03 459 woluminów. 
Są to dzieła z zakresu pe­
dagogiki i nauk pokrew­
nych, różnych dyscyplin 
wiedzy objętych programa­
mi szkolnymi i programa­
mi kształcenia nauczycieli, 
prace ogólno-informacyj- 
ne oraz literatura społecz­
no-polityczna i piękna, za­
wierająca dzieła klasyków 
polskich i obcych, książki 
wyróżnione i nagrodzone 
oraz zbiory specjalne. Jest 
tu tez 257 czasopism

Przez 30 lat istnienia 
i działania biblioteki jej 
kolejni pracownicy tacy 
jak mgr Janina Kaspero- 
wicz, mgr Stefania Mosin- 
giewicz. mgr Lu<ylla Pilar­
ska. Mana Szelagowska 
i inni — podnosili ran­
gę tej placówki w7 śro­
dowisku nauczycielskim. 
Dzisiaj pod dyrekcją dr 
Marii Etmańskicj pracuje 
t,u 30 osób. Jest wśród nich 
mgr Czesława Romanow­
ska, która zaczęła kiedyś 
w... księgowości, przeszła 
przez kilka stanowńsk, skon 
czyła zaoczne studia i o- 
becnie pracuje w Dziale 
Informacji; jest Helena 
Gawlik, starsza magazy- 
nierka, która zaraz po tvoj-

stwo Kulturalno-Oświatowe 
Macierz Szkolna, założone 
w 1921 r. w7 ówczesnym 
Wolnym Mieście Gdańsku 
był® bastionem polskości 
i praw PolaKów co do 
kształcenia i kulturalnego 
rozwmju. Macierz prowadzi­
ła Gimnazjum Polskie, 
Szkołę Średnią, Szkołę Han 
dlową, Wyższą Szkołę Han 
dlową, szkołv powszechne 
i ochronki. organizow-ała 
kursy dokształcające i za 
wodewe, wpływała na roz­
wój życia oświatowego 
kulturalnego szerzyła
wśród rodaków naukę 
pamotyzm.

Godnego patrona obrała 
sobie Pedagogiczna Biblio 
teka Wojewódzka. Przyję­
cie imienia Gdańskiej Ma­
cierzy Szkolnej będzie nie 
tylko aktem czci i upamięt 
nienia działalności tej za­
służonej dla polskości or­
ganizacji. ale także zobo­
wiązaniem na przyszłość w 
krzewieniu wiedzy.

Z. TRUSZKIEWICZ

M/s „Huta 
Zygmunt“

-nowy statek PŻM
• Do- portu-*szczecińskiego 

zawinął najnowszy nabytek 
PŻM m/s „Huta Zygmunt”. 
Statek został zbudowany 
w stoczni Travemuende k. 
Lubeki (RFN), jako ostatni 
z 7 zamówionych tam przez 
szczecińskiego armatora 
uniwersalnych masowców.

M/s „Huta Zygmunt” ma 
14 tys. ton nośności i prze­
znaczony jest do przewozu 
ładunków masowych, jak 
węgiel, ruda, fosforyty. Je­
dnostka wyposażona jest w 
silnik o mocy 7*00 KM po 
zwaiający rozwijać szyb­
kość ponad 15 węzłów. 
Statek posiada 21 jedno­
osobowych kabin załogo­
wych, 2 Kabiny dwuosobo­
we rezerwowe, kabinę pi­
lota, szpital itp.

Matką chrzestną statku 
jest inż. Maria Krzych, spe 
cjaljsta metalurg w Hucie 
„Zygmunt”. Statek po zała • 
dowaniu węgla w Szczeci­
nie wypływa w swój pierw 
szy rejs do Danii. E. M.

Siew bez orki
Zakłady maszynowo-odlewni- 

cie rot:dnickf STFOJIUNY 
A SLEVAKNV Roudtnce (wo­
jewództwo północnoczeskie) 
przekazały rolnictwu pierwsze 
sjewTniki, za pomocą których 
można siać bez potrzeby ora­
nia pola. Maszyny te wpłyną 
na skrócenie czasu przygoto­
wania gleby do siewu i sam 
siew. Dotychczas planowana 
jest dostawa próbnej serii 40 
siewników tego rodzaju. O ile 
siewniki te w czasie dwulet­
niej pTÓbnej eksploatacji zda­
dzą egzamin, podejmie się ich 
produkcję seryjną.

Poszukiwani są spadkobiercy
Dziś zamieszczamy koleiną 

listę osób zmarłych za grani­
cą, które pozostawiły różnej 
wysokości apadki. Wydz.ał 
Spadków Ministerstwa Spiaw 
Zagranicznych w Warszawie 
poszukuje spadkobierców tych 
osób.

KOWALCZYK Stanisław, s. 
lózefa i Marianny z d. Opa­
la, ur. 13.6,1891 r. w m. Kru- 
lewice (K-ulewnie — Krulew- 
cu), im. 31.7.1975 r w Poron­
ne f^rancja) pozostawiając 
spadek. Poszukuje się krew­
nych zmarłego.

KOT Andrzej, s. FranciszKa, 
ur. 4.,L.1 MO r. we wsi Sietesz, 
zm. 9.9.116: r w Kanadzie po­
zostawiając spadeK. Poszuku- 
je się najbliższych krewnych 
spadkodawcy.

KROPO TO WICZ Konstanty, 
ur. 21.10-191? r. w Wilnie, nr.. 
23.7.1974 r na terenie W. Bry­
tanii pozostawiając spadek 
Poszukuje się siostry zmarłe­
go — Tekli.

LEHMAN Klara i d. Jara- 
nowska, I*voto Grunwald, ur. 
13.2.1922 r. w7 Józefowie, zm. 
3.9.1951s r. w Zörichu rSzwaj- 
caria). Poszukuje się rodzeń­
stwa lab zstępnych rodzeństwa 
soadkodawczvnL

ŁOPATA Józef, nr. 22,7.1920 r. 
w Polsce, zm. 4.12.1975 r. w 
Kanadzie pozostawiając nie­
wielki spadek. Poszukuje się 
najbliższej > rodziny zmarłego.

LYSLUF Grzegorz, ur. 28.7. 
1924 r., zm. 28.10,1971 r. w Ka­
nadzie pozostawiając spadek 
Poszukuje się najbliższej ro­
dziny zmarłego.

MAZUR Tadeusz, ur 8.5.1921 
r., zm 8.11.1975 r. w Kana­
dzie pozostawiając niewielki

spadek. Poszukuje si*,- najbliż­
szych krewnych zmarłego.

MILEWSKI Kazimierz, ur. w 
1*98 r. w Żytomierzu, zm. 28 «, 
1974 r. w W. Brytanii pozosta­
wiając spadek. Poszukuje się 
dzieci rmarłejro: Bohdana i
Leonardy.

NIZIOŁ Józef (brak bliższych 
danych), zm. w Kanadzie V2.9. 
1973 r„ pozostawiając niewiel­
ki spadek. Poszukuje się spad­
kobierców testamentowych: 
Bolesława (Wilhelma) Nizioła 
— brata zmarłego, oraz Anny 
Repeć — siostry zmarłego lub 
ich zstępnych.

PAN KIE Witz Joseph vel 
BAK Józef, s. Antoniego i 
Franciszki z d. Węgrzyn, ur. 
8.2.1922 r. we wsi Sulistrowa 
woj. rzeszowskie, zm. w paź­
dzierniku 19*2 r. w USA po­
zostawiając znaczny spadek. 
Poszukuje się krewnych mar 
łfgo.

P ARTTINUK Nicholas ur. 
8.12,1897 r. (lub 8.12.1900 r.) w 
m Kolbrzyn, zm, 7.8 1973 r. w 
USA pozostawiając spadek 
Nazwisko matki spadkodawcy: 
Mollie. Poszukuje się najbliż­
szej rodziny zmarłego oraz 
kuzynki Julii Galla.

PIETRZYK Edmund, s. A- 
leksandra, ur. 13.8.1929 r. w 
Sosnowcu, zm. 11.7.1974 r. w 
Australii pozostawiając spa­
dek. Poszukuje się najbliż­
szych krewnych spadkodawcy.

ROBAKOWSKI Antoni, ur. 
* 1.1836 r. we wsi Zlotniki, zm. 
w USA pozostawiając spadek 
dużej wartości. Poszukuje się 
wnuczki zmarłego — Marii 
Iżyknwskłej, z ttÓTą Wydział 
Spadków MSZ prowadził ko­
respondencję w iatach 1957— 
—1959.
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Sygnały i odpowiedzi

31-«5-17
Q No początku bież. ro­

ku, w odpowiedzi na sygnał 
czytelników, zom'eszkalych 
we Wrzeszczu przy ul. Fisze­
ra 7, administracjo tego bu­
dynku zapewniała redakcję, 
że w najbliższym czasie wy­
kona remont dachu. Nieste­
ty, jak oświadczają zaimere- 
sowani lokatorzy, w dalszym 
ciągu dach przecieka, miesz 
kania coraz bardz'ej wilgot­
ne.

Rozmawialiśmy w tej spra 
wie z rejonem przy ul. Hib­
nera (rei. 41-55-02) gdzie 
poinformowano nas, że wyko 
nono wszelkie roboty zabez­
pieczające przed zacieka­
mi; naprawiono acch i prze 
czyszczono rynny. W ostat­
nim czasie nie notowano 
żaanego zgłoszenia na te­
mat dalszych zacieków.

Przekazany gruoe robo* 
wczorajszy sygnał czytelni­
ków będzie w tych dniach 
sprawdzony i podjęte zosta­
ną — jeżeli zajdzie potrze­
ba — prace przy usuwaniu 
zauważonych uszkodzeń.

0 MieszKańcy budynku nr 
15 kl. E przy ul. Gospody w 
Oliwie narzekają na brud 
na klatce schodowej i w piw 
nicy. Administratorka domu 
(teł. 54-44-13) zawiadomiła 
nas, iż przeprowadzona 31 
maja br.' kontro'a me po- 
twie-dziła zarzutów lokato 
rów. Od wczoraj budynek 
posiada sprzątaczkę na sta 
łe co niewątpliwi wpłynie 
na poprawę stanu sanitarne 
go posesji. Dowiedzieliśmy 
się również, że ostatnio była 
awaria urządzeń kanalizacyj 
nych, którą już zlikwido­
wano. Oa.ecano nam jed­
nak spmwdz.ć wczorajszy sv 
gnał, dotyczący orudów i fe 
toru w piwnicy.

0 Kłopoty z wodą mają 
mieszkańcy domów przy uli­
cach Sportowej ! Małgorza­
ty Fornalskiej w Gdyni-Re- 
dlowie. Posucha w kranach 
panuje ostatnio i w dzień i 
nocą. Skomunikowaliśmy s.ę 
z gdyńskim oddz:ołem W®>i. 
Przedsiębiorstwa Wodocią­
gów i Kanalizacji, poinfor­
mowano nas, że cały pro­
blem polega na zbyt małym 
przekroju rur zraidujących 
się poza wodo n nem, a 
doprowadzających wodę do 
wymienionych domów. Prze­
wody te naleza do Przedsię­
biorstwa Gospodarki Mie­
szkaniowej i ono powinno 
wykonać roboty niezbędne 
dla poprawy zaopatrzenia 
w wodą.

Wczoraj nie udało się 
nam zastać kierowrka rejo­
nu aaministracyinego w 
Działkach Leśnych na' Wito- 
minie (tel. 2* 1-35-74), który 
opiekuje się także budyn­
kami przy ul. M Fornal­
skiej i ul. Sportowej w Re- 
dłowie. W związku z czym 
prosimy o szybką odpowiedź

lajSepsi w
Ok. 5 tys. dziewcząt i ehłoo 

ców, uczniów szkół ogólno­
kształcących i techn-cznych 
wzięło udział w elimina­
cjach I stopnia, kolej­
nego, XI3f młodzieżowego 
teleturnieju marynistycznego 
pn. „POLSKA LEŻY NAD BAŁ 
TYKIEM” organizowanego 
przez ZM LOK w Gdańsku. 
Uczestnicy, którzy zdobyli naj­
więcej punktów dopuszczeni 
zostali do imprezy miejskiej. 
W eliminacjach II stopnia na 
szczeblu miejskim słartowało 
42 zawodników w 3-osobo- 
wych grupach, reprezentują­
cych poszczególne szkoły. Mu 
sieli się oni wykazać umiejęt­
nością strzelania z broni pneu 
matycznej, rzutu granatem

ze strony administracji co 
poczyniła abv pomóc lokato 
rom w poruszonej w sygna­
łach sprawie.

Q Z kolei do Wojewódz­
kiego Urzędu Pocztowego w 
Gdańsku zwracamy się o wy 
jaśnienie, Rączego od 3 
miesięcy nikt nie interesuje 
się skrzynkami na listy, po­
rzuconymi na klatce schodo­
wej w nowym budynku nr 
17 przy ul. Pułaskiego w 
Brzeźnie. Jest to budynek 
mieszkalny należący do 
pizedsiębiorstwo „Budi-
mor". Należałoby skrzynki 
albo zainstalować albo za­
brać je z klatki schodowej, 
dopóki nie zostaną całkowi 
cie zniszczone przez bawią­
ce się nimi dzieci.

Zespół internatów
w Orłowie

Wśród inwestycji, przy­
gotowywanych przez Dyrek 
cję Rozbudowy Miast w 
Gdyni, znajduje się duży 
obiekt dla Wydziału Oświa 
ty: przyszły Ośrodek Szko 
lenia i zespół internatów 
w Orłowie. Zlokalizowany 
będzie za stacją benzyno­
wą w kierunku szpitala 
w enklawie między ulicami 
Dzierżyńskiego a Powsta­
nia Styczniowego.

Jak informuje naczelny 
dyrektor DRM Mieczysław 
Deka, rozpoczęcie budowy 
powinno nastąpić w przy­
szłym roku. W nowoczes­
nym zespole internatowym 
(międzyszkolnym) znajdzie 
się 300 miejsc. (J.)

W szpitalach i żłobkach będzie ciepło
A w mieszkaniach?

Kilka z rzędu chłodnych, a nawet zimnych dni sprawiło, 
ie temperatura w mieszkaniach poważnie się obniżyła. 
Soowodowało to dosłownie całą Lawinę telelonów ze stron} 
mieszkańców Trójmiasta, którzy pytają czy wskutek zimna 
będzie wznowiony sezon grzewczy. Z dotychczasowych in­
formacji, uzyskanych w OPEC w Gdańsku i Gdyni oraz z 
Okręgowego Inspektoratu Paliwowo-Energetycznego w Gdańs 
ku — wynika jednak, że sezon grz»wczy oficjalnie już się 
zakończył. Jest to decyzja Państwowego Inspektoratu Pali­
wowo-Energetycznego w Warszawie, dotycząca całego kraju.

W wielu kotłowniach 
Trójmiasta przystąpiono 
już do corocznych remon­
tów, którymi objęto rów­
nież część miejskiej sieci 
grzewczej. Trudno więc w 
takiej sytuacji wznowić se­
zon grzewczy, chociaż po­
winno się mimo wszystko 
brać pod uwagę specyficz­
ne warunki klimatyczne 
województw nadmorskich, 
w tym i naszego Wybrzeża. 
Tym bardziej, że jak in­
formuje nas dyżurny sy­
noptyk z Instytutu Mete­
orologii i Gospodarki Wo­
dnej (Oddział Morski) — 
prognozy na najbliższe dni 
nie są zbyt optymistyczne.

Wprawdzie cały czerwiec nie 
będzie specjalnie ciepły, ani 
ustabilizowany pogodowo ale 
najchłodniej będzie właśnie 
w pierwszej Jego dekadzie. 
Przez Dierwszv tydzień tem­
peratura maksvmalna wahać 
się będzie w ciaen dnia od 15 
do 18 stonni. a minimalna no­
cą i rano od 5 do 6 stopni.

Pod koniec pierwszej dekady 
czerwca temperatura maksy ■ 
malna w ciągu dnia wynosić 
ma od 17 do 22 stopni, mini­
malna mUioTmast nocą i rano 
— od 8 do 13 stopni.

Tyle na ten temat; mówi 
miesięczna prognoza przysła­
na wczoraj Oddziałowi Mors­
kiemu przez Ośrodek Główny 
Instytutu Meteorologii i Gospt 
ciarki Wodnej Oddział Morski 
wnosi jednak pewną „po­
prawkę” na podstawie włas­
nych obserwacji pogodowych, 
związanych z< specyfiką na­
szego terenu, a dotyczących 
tizech najbliższych dni. Będzie 
mimo wszystko pewne ocieni» 
nie wskutek napływu cieplej­
szych prądów powietrznych.

Na zakończenie również 
nieco „cieplejsze” informa­
cje uzyskane z OPEC w 
Gdańsku i Gdyni. Przed­
siębiorstwa te otrzymały 
od Wojewódzkiego Zjedno­
czenia Gospodarki Komu­
nalnej i M:eszkaniowej po

lecenie wznowienia ogrze­
wania szpitali, domów ren­
cistów, pogotowia ratun­
kowego, żłobków i przeU- 
szKoli. Wczoraj nastąpić 
miał juz rozruch CO w 
Gdańsku i ciepło powinno 
napływać do tych instytu­
cji sukcesywnie, poszezegól 
nymi sieciami grzewczymi.

W Gdyni oraz w Sopocie 
ogrzewanie szpitali I pogo­
towia ratunkowego rozpo­
częto jeszcze przedwczoraj 
wieczorem, wczoraj nato­
miast Dodłączono do syste­
mu grzewczego gdyńskie 
i sopockie żi-obki.

Powyższe informacje, mi 
mo wszystko, nie usatys­
fakcjonują wszystkich czy 
telników, którzy również 
wczoraj zasypywali naszą 
redakcję telefonami w spra 
wie wznowienia ogrzewa­
nia. Tym bardziej że tego­
roczna chłodna wiosna i 
tak nie szczędzi dzieciom 
i dorostym dość częstych 
przeziębień. (zd.)

zaprasza

Konnycn — nauka jazdy* godz. 9 — Tory Wyścigów
* konnej
* godz. 10 — kino „Bałtyk” — zestaw filmów . ysunkovycl 
| godz. U — SKT (Ceynowy 5) — akcja kortów otwartych

— ul. Bieruta — prezentacja dorobku MDK
♦ — boiska UG i plac przy Grand Hotelu — kier-
t masze handlowe
5 — Opera Leśna — występuje zespół dziecięcy
} „Bambino”
♦ — Park Połudn. — przejażdżki kucykiem
* godz. 11.15 — Park Półn. (wylot ul. Goyki) — konkurs
i „kredą na asfalcie”
| godz. 11 30 _ kino „Bałtyk” — zestaw filmów rysunko-
I godz. 12 — Onera Leśna — koncert zespołów- s kolnych

* godz. 13 i 15.30 — kino „Bałtyk” — film „Zorro” 
i godz. 15 — SKT — akcja, kortów otwartych
♦ — muszla przy molu — „Teatrzyk Neptun» ’
• godz. 15.30 _ stadion ul. Wybickiego — zawody lekko-
? atletyczne .
• — jez. Morskie Oko — pokazy zdalnie stero-
| wanych modeli żaglowych
♦ godz. 18 — plac przed molem — malarstwo na płptach —
1 impreza „Dziennika Bałtyckiego”, prowadzi
| Zbigniew Jujka
| godz 17 — Opera Leśna - koncert zespołu czechosło-
1 wackiego Jiri Helekala
| godz 18 i 20 — kino „Bałtyk” — komedia „Ostatni skok 

gangu Olsena”.

Wielka sopocka impreza
Chociaż pogoda nie dopisała, to jednak so­

pocka młodzież nie zawiodła i — mimo desz­
czu — gremialnie stawiła się wczoraj rano na 
placu przy molu, aby wziąć uaział w harcers­
kiej uroczystości 5-lecia nadania Hufcowi 
ZHP imienia Marynaiki Wojennej. Uroczystość 
ta zainaugurowała zarazem wielka sopocką 
imprezę, przygotowaną dla najmłodszych 
mieszkańców Trójmiasta — „ŚWIAT DZIECKA

W uroczystości udział 
wzięli m. in. I sekretarz 
KM PZPR, przewodniczą­
cy Miejskiej Rady Narodo­
wej w Sopocie — Stanis­
ław VVysiecki, prezydent 
miasta — Bolesław Roba­
kowski, przedstawiciele

odDOwiadać na pytania 
testowe oraz ustne

Do finałów zakwalifikowało 
się 10 osób. I miejsce zajął 
Edward Spławinski z LO w 
Pruszczu Gd., II — Krzysztof 
Kobyliński z Tech. Mech.-Elek­
trycznego, III — Antoni Be­
kiesz z zesoołu szkół elek­
trycznych, IV - Roman Bana­
sik z Zespołu Szkół Łączności 
i V — Daniel Maścienica z I 
LO w Gdańsku,

Zwycięzcy otrzymali nagro­
dy w postaci interesujących 
książek, Będą oni reprezento­
wać miejską organizację w 
eliminacjach III stopnia na 
szczeblu wojewódzkim

(J.)

Koncert symfoniczny
Atmosfera, jaka panowała 

na ostatr.im koncercie Gdań 
skiej Orkiestry Symfonicznej, 
była wyjątkowej natury. Wią 
zanka kwiatów, złożona przez 
bezimiennego ofiarodawcę na 
pulpicie dyrygenta przed kun 
certem, a potem ctłe ich 
naręcze pieknie świadczyły o 
sympatii, jaka na Wybrzeżu 
cieszy się dr ZYGMUNT i A- 
TOSZEWSKI. I rzecz znamien 
na, koncert ten odbył się do­
kładnie. z różnica zaledwie 
kilku dni, w 30 rocznice pier­
wszego występu dr. Latoszew- 
skiego w Gdańsku i orkiestra 
Filharmonii Bałtyckiej i u- 
działem znanego poznańskie­
go pianisty nrof Zygmunt- 
Lisickiego, Dr Latoszewski 
wówczas kierował opera w 
Poznaniu. W trzv tata nożniej 
osiadł w Gdańsku i poznań­
skie l tradycje operowe prze­
niósł na nasz grunt. łącząc 
irace filharmonii z operą, 
którą powołał do życia.

Już wtedy pisaliśmy o za­
letach tego dvrygenta, które 
w miedz—ezasie nabrały lesz­
cze wieksze.i siły oddziaływa ■ 
nla na zespól orkiestrowy. 
Artysta ten zdecydowanie u- 
nika manualnego efekciar­
stwa. jego każdy ruch. to 
zesnolenie woli własnej z in­
tencja autora komuoz^cii, 
jest subtelny w poczuciu fra­
zy i dźwięku reprezentuje 
dzieło a nie siebie, gdyż tak 
mu nakazuje jego artystyczna 
dojrzałość.

Świetnie wsnółorai uje z so­
lista, w czvm urzeiawia się 
ieeo wielkie doświadczenie o- 
nerowe. które każdemu sym­
fonikowi tak znakomicie po­
maga w zrozumieniu wszech­
stronne! roli dyrygenta. Dla­
tego solista te*ro w'eczorn. 
BOGDAN CZAPIEWSKI. W
III Koncercie Sereiusza Rach­
maninowa mógł uwagę swo- 
ią skierować nie tylko na 
sorawy techniczne, warsztato­
we. ale na ogólny nastrój,

atmosferę, związaną z dzie­
łem, pewny że jego odczucie 
w lot zrozumie dyrygent i ze 
społ, W tym tkwiło psychicz­
ne napięcie solisty, koncentra­
cja nad wykonywanym utwo- 
rem poezja kantylen*' j ma­
nifestacja żywiołowości.

Na taką interpretacje wiel­
kiego dzieła słuchacze nie po 
zostali obojętni i skłonili arty 
ste do naddatku (Liszt).

Orkiestra miała dwa własne 
punkty w programie: H. Ra- 
bauda „Procesje nocna” i A. 
Dworzaka VIII Symfonię. Wy 
konanie odu tych utworów 
wypadło poprawnie pod wzglę 
dem przejrzystości formalne i 
ich budowy oraz dokładności 
ich opracowania. MiękkiP 
niana. czyste di-Uripń nrnwa- 
dzonp pomiędzy poszczególny­
mi ąrunami instrumentalny­
mi świadczyły, że zesnół no- 
zrał strukturę dzieł i świa­
domie reaiiz.ował intencje dv­
rygenta. Abv osiągnąć cieoło 
i blask brzmienia erunv de- 
tej. potrzebne sa ins» rumen- 
tv o wysokiei wartości i mni 
liwie z jednakowe! wytwór­
ni, j“dnak wiemy że studenci
i absolwenci naszvrh szkół 
muzycznych takowy rh nie no 
siadają. I ta dziedzina wy­
maga od stałych dyrveen*ńw 
nniekundiv zespołu prowadze­
nia codziennych, bardzo wy­
czulonych ćwiczeń.

Natomiast nadal tęsknić bę­
dziemy do usłyszenia wiel­
kich współczesnych dzieł, ja­
kimi dzisiai żyje świat mu­
zyczny. Owszem., można ie 
wystawiać. stosując metode 
wspierania zespołu doraźnymi 
muzvkami. ale to nie jest 
rzetelne ani wobec zespołu 
ani wobec publiczności, któ­
re! lest coraz mni“j na na­
szych koncertach symfonicz­
nych. Problem ten narasta i 
mocno nienokoi. należy pod­
jąć zdecydowane kroki d'a 
naprawy sytuacji.

ROMAN HEISING

Marynarki Wojennej oraz 
Komitetu Organizacyjne­
go imprezy z przewodni­
czącym, wiceprezydentem 
Sopotu — Ryszardem Golę 
biewskim i redaktorem na 
czelnym „Dziennika Bałtyc 
kiego” patronującego
r,Światowi Dziecka” — Jó­
zefem Królikowskim. Przy 
byłych gości powitała ko­
mendantka Hufca ZHP w 
Sopocie — hm Zdzisława 
Rutkowska. W ciszy i sku 
pieniu wysłuchali zgroma­
dzeni rozkazu specjalnego, 
w którym przedstawiono 
dotychczasowe osiągnięcia 
sopockich zuchów i harce­
rzy i przekazano maryna­
rzom i dowództwu Mary­
narki Wojennej gorące, ser 
deczne, harcerskie pozdro­
wienia. Jednocześnie na rę 
ce z-cy dowódcy OFP —
„Warszawa” hm. Z. Rut­
kowska przekazała pamiąt- ‘ nego urządzenia kilkunastu

hymnu zakończono przed­
południową uroczystość.

Niestety, silny deszcz po 
krzyżował nieco inne im­
prezowe plany wczorajsze­
go dnia. Wprawdzie zaró­
wno na Torach Wyścigów 
Konnych jak i na kortach 
tenisowych zjawiło się spo 
ro amatorów przygotowa­
nych atrakcji, ale byłoby 
ich zapewne znacznie wię 
cej, gdyby pogoda dopisa­
ła Na szczęście nic straeo 
nego, bo liczne imprezy 
odbywać się będą każdego 
dnia, o czym szczegółowo 
informujemy w naszym 
codziennym „kalendarzy­
ku”. Przy okazji pragnie­
my też poinformować, że 
decyzją właaz miejskich, 
przez cały czas trwania 
„Świata Dziecka”, tj. do 13 
czerwca włącznie, wszyst­
kie dzieci do lat 15 mała 
bezpłatny wstęp na molo!

Po południu, kiedy się 
nieco wypogodziło, dużym 
zainteresowaniem cieszyły 
się także wielkie kierma­
sze handlowe, zlokalizowa­
ne na boisku Uniwersytetu 
Gdańskiego (między ul. 
1 Maja i Moniuszki) i koło 
Grand Hotelu, oraz intere­
sująca wystawa komplet-

Na zdjęciu: goście bio­
rący udział w harcerskiej 
uroczystości, oraz licznie
przybyła młodzież,

Fot. W. Nieżywińskl

«Jutro
godz. 9 — Tory Wyścigów Konnych — nauka jazdy 

konnej
godz. 10 — Opera Leśna — występy zespołów dziecięco- 

-młodzieżowych
— kinc Bałtyk” — zestaw filmów rysunkowych

godz. 11 — SKT (ul. Ceynowy 5) — akcja kortów otwar­
tych

— boisko Uniwersytetu Gdańskiego (między
1 Maja i Moniuszki) i plac przy Grand Hote­
lu — kiermasze handlowe

— ul. Bieruta — prezentacjo dorobku MDK
— Park Połudn. — przejażdżki kucykiem

godz. 11 i 17 — Teatr Letni — Teatr Lalek z Olsztyna 
„Bajka o dobrym smoku"

godz. 11.30 _ kino „Bałtyk” — zestaw filmów rysunko­
wych

godz 13 i 15.30 — kino „Bałtyk” — film „Pojedynek po­
tworów”

godz. 15 — SKT (Ceynowy 5) — akcji kortów otwartych 
oraz sportowe gry zręcznościowe

— ul. Tenisowa — przelaldżkl bryczkami
godz. 15.30 — jez. „Morskie Oko” — pokazy zdalnie fe­

rowanych modeli żaglowych
godz. 17 — KMPiK (Boh. Monte < lassino) — występ harcer­

skiego zespołu estradowego
— Ooera Leśna — występuje Jiri Helenal z ze­

społem „Dzie-j Gdańska” i Gdańską Kapelą 
Podwórkową

godz. 18 i 20 — kino „Bałtyk” — komedia „Ostami skok 
gangu Olsena”.

kową pater ę.
W imieniu władz miejs­

kich do harcerzy przemó­
wił I sekretarz KM PZPR, 
przew. MRN — Stanisław 
Wysieeki, składając im ser­
deczne zvezenia z okazji 
harcerskiego święta i ży­
cząc jak najlepszej zaba­
wy na rozpoczynających 
się licznych imprezach 
..Świata Dziecka”.

Mijała już ogłoszona mi­
nuta ciszy, edy rozległa się 
stara, harcerska pieśń 
„Płonie ognisko”, pięknie 
odśpiewana przez Andrze­
ja Szalińskiego z Reprezen 
tacyjnego Zespołu Harcers 
kiego, ucznia Szkoły Pod­
stawowej nr 6 w Sopocie. 
Kończąc pieśń, wręczył on 
bukiet biało-czerwonych 
goździków harcerskiej de­
legacji, która na jednostce 
Marynarki Wojennej udała 
się pod pomniK Bohaterów 
Westerplatte. Wspólnym 
odśpiewaniem harcerskiego

pokoi dziecięcych i mło­
dzieżowych, zorganizowa­
na pod arkadami, obok 
mola.

Wczoraj po raz pierwszy 
zapełniła się też małymi 
widzami Opera Leśna W 
pierwszym dniu przygoto­
wanego tam imprezowego 
„maratonu” wystąpiły zes­
poły dziecięco-młodzieżo­
we: „Dzieci Gdańska”
...Młoay Gdańsk”, zespół 
fletowy ze Szkoły Podsta­
wowej nr 3 w Kościerzy­
nie. grupa „starszaków” z 
przedszkola nr 11 w Sopo­
cie chór Szkoły Podstawo­
wej nr 39 w Gdańsku oraz 
Reprezentacyjny Zespół 
Harcerski z Sopotu. W dru 
giej części widowiska wy­
stąpił w specjalnym re­
pertuarze piosenkarz cze­
chosłowacki Jiri Relekal.

Wczorajszy dzień pełen 
wrażeń zakończył pokaz 
ogni sztucznych na molu.

(dan)

owe olacówki WSS „Społem”
Zgodnie z zapowiedzią, 

wczoraj w Gdańsku, przy 
ul. Dzianej 5/7 otwarto no­
wą placówkę WSS „Spo­
łem”. Jest nią cukierenka- 
kawiarnia, w której ser­
wuje się konsumentom bo­
gaty asortyment smacz­
nych ciast, lodów, napojów 
chłodzących i in. Wszystko 
— łącznie z lodami — 
przyrządzane jest na miej­
scu przez wysoko kwali­
fikowany personel.

Lokal nosi nazwę „Nad 
Motławą”, posiada wew­
nątrz 32 miejsca przy sto­
likach i trochę miejsc ty­
powo barowych przy ścia­
nie oraz 40 miejsc w ogród 
ku pod parasolami. Jak in­
formuje główny specjali­
sta do spraw rozwoju i mo-

Komunikat MO
W KM MO w Sopocie, 

przy ul. 20 Października 736, 
w pok nr 217. w godz. od 
8 do li znajdują się następu­
jące przedmioty: zegarek na
rękę m-ki „Poliot” skradzio­
ny pijanemu mężczyźnie w lu 
tym br„ zlewozmywak poje­
dynczy z blachy nierdzewnej 
i wanna z blachy ocynkowa­
nej oraz kocioł blaszany do 
bielizny. Przedmioty te ode­
brano od osób podejrzanych. 
Zainteresowani proszeni są o 
zgłoszenie się po odbiór tych 
rzeczy lub skontaktowanie się 
telefoniczne pod numerem 
51-00-21, wewn. 38, w godz. 
od 8 do 15.

dernizacji sieci gdańskiego 
oddziału WSS „Społem” 
Henryk Legan. wykonawcą 
robót adaptacyjnych (cu­
kiernia mieści się w daw­
nym warsztacie napraw­
czym „Argedu”) był spo­
łemowski Zakład Remonto­
wo-Budowlany, wyposaże­
niem wnętrza zajmowały 
się fachowe ekipy z Pozna- 1 
nia. W surr.ie — udana 
adaptacja, bowiem i wnę­
trze cukierenki i wystrój 
zewnętrzny, łącznie z ozdo­
bnymi kratami, mozaiką 
itp. zasługują na pozytyw­
ną ocenę. Oby taką samą 
ocenę miały produkty ku­
chni w „Nad Motławą” i 
obsługa klientów.

W Gdyni, w ostatnich 
dniach, przekazano zapowia 
dany od dawna pawilon 
społemowski w Cisowej. 
Duży, nowoczesny SAM, o 
1300 m kw. pow. szybko 
zdobył dobrą renomę. Jest 
niezłe zaonatrzony tak w 
artykuły spożywcze jak i 
w wyroby przemysłowe, w 
tym w artykuły z serii 
1001 drobiazgów, papierni­
cze i inne. W sali sprzedaż 
nej znajdują się stoiska z 
warzywami i owocami, wy­
robami cukierniczymi, wę­
dlinami. mięsem, stoisko 
monopolowe i inne. Zaiogą 
sklepową kieruje Jadwi­
ga Lejman. Pawilon po­
siada wszystkie potrzebne 
urządzenia, łącznie z 4 za­
mrażarkami na przechowy 
wanie mrożonek. Opodal 
obiektu znajduje się mały 
parking i przystanek tro­
lejbusowy.

Co bardzo istotne, pawi­
lon w Cisowej został wy­

budowany przed zakończe­
niem budowy, usytuowa­
nego w pobliżu, nowego 
osiedla mieszkaniowego.

Raz przynajmniej bu­
downictwo towarzyszące w 
zakresie sieci handlowej 
wyprzedziło „mieszkaniów- 
kę”„. Jar

OtynT ituąrtolwiedzieć
■ WPK informuje, że w 

związKU z robotami sieciowy­
mi, w nocy z dnia 2 na 3 
bm. zamiast tramwajów linii 
80 i 90 kursować będą auto­
busy.

■ w osiedlowym klubie 
..Bałtyk” w Gdyni, przy ul. 
Narcyzowej, dziś — „wieczór 
seniora”. W programie- o go 
dżinie 18. porady praktycznej 
Dani. o eodz 19 wieczói mu­
zyczny pt. „Szczypta humo­
ru, szczypta wigoru” w wy­
konaniu artystów Teatru Mu­
zycznego.

* W Klubie MPiK w Gdań 
sku, przy ul. Długi Targ 30 
o godz. if inauguracja nowe­
go cyklu spotkań pr> „Kon­
tynuacje”. Red. -J. Szperko- 
wicz i red. E. Skalski z ty­
godnika „Kultura” mówić bę­
dą o reformie terytorialnej 
kraju po roku od chwili wej­
ścia jej w życie.

■ .Przed nami małżeństwo” 
— to tytuł prelekcji, która d 
będzie się dziś. o godz. 18, w 
siedzibie Taw. Planowaria Ro 
dżiny, we Wrzeszczu, przy ul. 
Jaśkowa Dolina 4 II p

■ W Domu Społecznym na 
Fizymorzu przy ul Śląskiej 
66 b do 23 bm. czynna jest 
wystawa fotografii artystycz­
nej pt. „Dziecko”.

Co,gdzi@
OHa 1

GDANSK. Op“ra. Apt .carz. 
Flis. g 11 (szkolne). Teatr 
..Wybrzeże” — Biedermann i 
podpalacze, g. 19.

SOPOT, K ameralny, Okapi, 
goaz. 19.

GDYNIA. Muzyczny Barń o 
grających jabłkach, g 17.30. 
Dramatyczny, Król Edyp, g. 
10 30, 12 15 (Kartuzy).

* * *

GDANSK, plar Zebrań Lu­
dowych — Cyrk „Warsza­
wa”, g. 18.15.

W Gdańsku Narodowe, £. 
3—14: Morskie, g. 10—16; Hi­
storii Miasta Gdańska, godz. 
10—16: Archeologiczne, g 10— 
15: Pałac Opatów w Oliwie,
g 9—14.

W Gdyni Oceanograficzne i 
Akwarium Morskie, niecz. 
Marynarki Wojennej (bulwar 
Szwedzki), g. 10—17: Okręt
„Błyskawica”, g. 19—13 i 
14—17.

W Malborku Zamkowi», g. 
9—18.

W Kwidzynie Zamkowe, g. 
9—15.

"W Kartuzaen Kaszubskie, 
g. 9-1.6.

W Sztutowie Stutthof, g. 
8—18.

W Sztumie Powiśla, g. 8—15. 
W Helu Rybołówstwa, g. 

9.30—17.30,
W Pucku Etnograficzne, g. 

11—15.
We Wdzydzach Kaszubski 

Park Etnograficzny, g. 10—17 
W Elblągu, goaz. 10—16.
W Rozewiu Latarnia Mor­

ska, g. 8.50—12 i 13—17.

GDANSK. Leningrad, Z pod 
niesionym czołem, USA od 
15 lat. g 10. 12.30 15, 17.30. 20, 
Kameralne, Mayerling, fr., 
od 15 1. g. 17,30 20; Królew­
na z długim warkoczem, radź., 
bez ogr., g. 15.30. Kosmos — 
Pojedynek potworów, jap., 
bez ogr., godz. 18; Romans, 
jakich wiele, wł„ od 18 1„ g, 
18, 20. Drukarz. Aresztuję cię 
przyjacielu, ang.. od 15 1„ g. 
17 19 Gedania. Dom lalki,
ang , od 15 1„ g. 10, 15.45;
Taka była Oklahoma, USA, 
od 15 1 g. 18, 20.15. Piast — 
Niezawodni przyjaciele, rum 
bez ogr„ g, 16; Policjanci, 
USA, od 18 l„ g. 18, 20 Wa­
tra — Dom Harcerza, Rudy 
kotek. pol„ bez ogr„ g. ’.0: 
Chełpa w gronie przyjaciół,

pol„ bez ogr , g. 11; Trzej 
muszkieterowie, fr„ bez ogr., 
g. 16. 18; Królewskie marze­
nie, TTSA, Od 15 1„ g. 20. Żak. 
— Studyjne. Wojak Janosz, 
węg„ bez ogr.. g. 16: Ostat­
nie zadanie, USA, od 18 1„ 
g. 18. 20.

WRZESZCZ. Bajka, Zorro, 
wl.-fr„ bez ogr., g. 10. 12 30, 
15, 17.30. 20. Znicz. Con amo- 
re, poi., od 15 1., g 15.30; Po­
lic lanci, USA od 15 L. g. 
17.45 (seans zamknięty), g. 20. 
Tramwajarz — Tora. Tora, 
Tora. USA. od 15 1„ g. 16; 
Pierwsza SDOkojna noc, wł„ 
od 18 L- g. 19. Zawisza, Noc­
ne widma, ang , od 18 1„ g. 
16 18, 20.

OLIWA. Delfin, Marysia 1 
krasnoludki, pal., bez ogr„ g. 
16; Dwaj ludzie z miasta, fr„ 
od 15 1.. g. 18, 20

NOWY PORT, 1 Maja — 
Siady, wł„ od 15 1 g. 15.30, 
17.30; Tvlko dla orłów, ang„ 
od 15 1„ g. 19.30.

SOPOT Bałtyk, Przygody 
Reksia, bez ogr„ g. 10. 11.30 
Zorro,, fr.-wł„ g. ’3, 15.30: O- 
statnł łup gangu Olsena. duń„ 
od 15 L. g. 18, 20. Polonia Świat 
Dzikiego Zachodu. USA. od 
15 1.. g. 19 30. 22; Ojciec cnrze 
stny, USA. od 18 1.. g. 16.

GDYNIA. Warszawa. Z pod­
niesionym czołem US A, po 
15 i g. 11, 13.15. 15.30, 17.45,
20. Goolana. Trzy orzeszki 
dla Kopciuszka. NRD. bez 
ogr., g. 12.30: Zorro, fr.-wł„
bez ogi{Jj, 10, 15, 17.30, 20. 
Atlantic — Studyjne. Leoka­
dia. bajki, g. 11.30: Trzej mu­
szkieterowie, panamski, bez 
ogr„ g. 15; Trąd, pol„ od 18 
lat, g. 13; Ucieczka gangste­
ra. USA, od 18 1„ g. 7 3u. 20

OBŁUŻE. Marynarz, Flip i 
Flap w legii cudzoziemskiej.

USA. bez ogr„ g. 17; Johny 
poszedł na wojnę, USA. od 18 
I at, g. 19

ORŁOWO. Neptun. Umrzeć 
z miłości, fr„ od 15 1.. g. 16; 
Dyskretny urok burżauzji, 
fr.. od 15 1„ g. 18, 20.

GRABÓWEK, Fala, Semurg, 
ptak szczęścia radź. oez ogr„ 
g. 15.30; Droga do Saliny, fr„ 
od 18 1., g. 17.45, 20.

CHYLONIA, Promień, Testa 
ment Inków jug„ bez ogi.. g. 
15.30; Patt Garrett i Billy 
Kid, USA, od 15 1„ g. 17.45. 20.

RUMIA, Aurora, Smarkacz 
na boisku, szwedzki, bez ogr., 
g. )6; Jestem mewlernym mę­
tem. fr„ od 18 1 . g. 18. 20 15,

SWIBNO, Barkas, niecz.
OKSYWIE. Mewa, Zagłada 

Japonii, jap„ od 15 1., g. 19.

Środa

PROGRAM LOKALNY
Serwisy rybackie: 7.00, 12.22

6.30 — Studio Bałtyk. 11.30 —
Stereofoniczny test kontrolny,
12.05 — Gmina, 12.22 — Ry­
backa prognoza pogody, 12.25 
— Koncert życzeń, 16.40 —
Przegląd aktualności Wybrze­
ża, 16.50 — Muzyka, 16.55 — 
Komentarz aktualny. 17.00 —
18.25 — Róża Wiatrów, 19.30 — 
22.15 — Ogólnopolski program 
stereo

PROGRAM IY
6.00 — Astrofizyka XX wie­

ku, 6.15 - Dla nauczycieli,
7.30 — Wiadomości, 11.00 —
Dla klasy III lic jęz, pol­

ski, 12.00 — Wiadomości. 13.00
— Z radiowej ronoteki muzy­
cznej, 13.50 — Dla klasy I lic. 
jęz. polski. 14.20 — Omówie­
nie programu literackiego,
14.25 — „Spotkanie pod oliw­
kami” 16 BO — Wiadomości,
16.05 — Muzyka K. Szymanów 
skiego 18 25 — O zdrowie
człowieka. 18.40 — Postawy j 
,wzory 19.On — Ekonomia na 
co dzień. 19.15 — 34 lekcja
■ęzyka hiszpańskiego, 19.30 — 
Studio stereo zaprasza, 22.15
— Tajemnica materii, 22.30 — 
Rytm, taniec i piosenka.

PROGRAM III

10.35 — Przeboje spółki Zie­
liński — Moczulski, 11.00 —
Zycie rodzinne. 11.30 — Jazz 
z Norwegii. 12.05 — Z kraju 
i ze świata, 12.25 — Za
kierownicą, 13.00 — Pow­
tórka z rozrywki, 13.50 — „W 
cieniu malwy”. 14.00 — Utwo­
ry fortepianowe Ravela, 14.30
— W roli głównej zesDÓł „The
Cream”, 15.00 — Ekspresem 
przez świat, 15.10 — Nowości 
radzieckiego jazza i piosenki
15.30 — Herbatka przy samo­
warze, 16.00 — Rozszyfrowu­
jemy piosenki, 16.45 — Nasz 
rok 76, 17.00 — Ekspresem
przez św^at. 17.03 — Muzycz­
na poczta UKF, 17.40 — Va- 
demecum. 18.00 — Muzykobra 
nie. 18.30 — Polityka d’a
wszystkich 18.45 — Pocztówka 
dźwiękowa z Paryża, 19.00 — 
Co wieczór powieść w wy­
li aniu dźwiękowym — B. 
Prus „Lalka”, 19.35 — Opera 
tygodnia 19 50 — Lewe pie­
niądze — ode. pow, R. Mac 
Donalda, 20 00 — Granice mu­
zyki. 20.50 — Studio 202. 21.50
— W rytmie reegae, 22.00 — 
Fakty dnia.

Środa

program r
9.00 — „Nauczyciel śpiewu” — 
film fab. prod. radź.

16.25 — Program dnia
16.30 — Dziennik
16.40 — Obiektyw-
17 00 — Popołudnie najmłod­

szych — Wakacje
17.40 — Losowanie Małego Lot­

ka
18.00 — Sprawozd. mag. sport. 
18.35- ■ Spotkania z medycyną 
19.20 — Dobranoc
19.30 — Dziennik
2U.15 — Wiadomości sportowe
20.25 — Rolnictwo 76
20.35 — Filmy Bergmana — 

„Letni sen”
22.10 — Od Helsinek d" War­

szawy — progr publ. mię- 
dzynai

22.40 — Dziennik
22 55 — Lektury Pegaza

PROGRAM II

16.30 — Język francuski — kurs 
I stopnia — lekcia 30, cz. 2

17.00 — Program dnia
17 05 — Szkoła wynalazców
17.35 — Poradnia młodych
18.05 — „Arsen Lupin” — ode.

pt. „Tajemnicza siedziba”
19.00 — PANORAMA 
19.20 — Dobranoc
19.30 — Dziennik
20.15 — Wiadomości sportowe
20.25 — Wielcy ludzie i muzy­

ka — Stanisław Wyspiański
21.00 — Rada pedagogiczna — 

Rodzice, dzieci i ja
21.35 — 24 godziny
21.45 — Sprawozd. mag. sport.
22.35 — Scena Kameralna z re­

żyserem — reportaż

I Apteki 1
STALE DYŻURY NOCNE 

PEŁNIĄ:

Apteka rr 19003 — Gdańsk- 
Wrzeszcz, al Zw-ycięstwa 35; 
nr 19014 — Gdańsk, ul. Jas­
kółcza 16; nr 19006 — Gdańsk- 
Stogi, ul Hoża 12: nr 19036 — 
Gdańsk-Oliwa, ul. Bitwy O- 
liwskiej 34; nr 19038 — Gdańsk- 
Przymorze. ul. Obr Wybrze­
ża 2; nr 19044 — SoDOt, ul. 
Grunwaldzka 64; nr 19047 —
Gdynia ul. Slaska 42; nr nr: 
19003. 19044. 19047 i 19038 rea­
lizują recepty na środki odu­
rzające

OSTRY DYŻUR PEŁNIĄ:

Instytut Chirurgii z Insty­
tutem Chorób Wewnętrznych 
AM w Gdańsku, ul. Dęblnki 7.

* * *
Wojeu/ódzka Poradnia Cho­

rób Wenerycznych: »Gdańsk 
ulica Długa 84/85 (vis a vis

Złotej Bramv) — oddział w 
Gdyni przy ul. 22 Lipca 44 — 
w poniedziałki, wóorki, czwart 
tki i piątki w godz. 19.00—7.00.

POGOTOWIE RATUNKOWE
(CZYNNE CAŁĄ DOBĘ):

Gdańsk-Wrzeszcz, al. Zwy­
cięstwa 49

Nagłe wypadki telefon 99t|
Nagłe zachorowania — tel.: 

41-10-00. 32- 29-2S,
Przewozy chorych — tel. 

32 -39-24.
Inne zgłoszenia i Informacje 

tel. 32-36-14.
Punkt informacyjny o dzia­

łalności Dlacówek służby zdro­
wia m. Gdańska, czynny od 
Koc, z. 7.00—22.00 w dni dow- 
szednie — tel. 32-39-44

Gdansk Oliwa. ul. Piastow­
ska 27 tel. 52-31-34, czynne 
w inl powszednie od godz.
14.30 do 7.30. a w niedziele i 
święta całą dobę. załatwia 
nagłe wypadki 1 zachorowa­
nia z Gd.-OUw> 1 Przymorza.

W Gdyni: telefon 20 00-02 i 
999, wypadki i nagła zacho­
rowania (czynne caią dobę).

Informacja medjezna: Gdy­
nia. tel. 21-35-35 czynna od 
godz. 7 do 21

Rumia — tel. 710-811, wypad 
kl i nagłe zachorowania (czyn 
ny całą dobę).

TELEFON ZAUFANIA

Gdańsk — telefon 31-00-00 
w godz. 16—6.

TELEFON ALARMOWY _ 
KOMEND STRAŻY 

POŻARNYCH

Gdańsk — Sopor — Gdynia 
— Pruszcz Gdański — 998,

Reporter
zanotował

NIEBEZPIECZNE
szybkości

I ODLEGŁOŚCI

II Na skrzyżowaniu al. 
Grunwaldzkiej i Lendziona 
wre Wrzeszczu, FELIKS S. 
kierując aulobusem „Jelcz” 
37-65 GS, nie zachował na­
leżytych środków ostroż- 
żności, a więc prędkości 
i odległości, w rezultacie 
najechał na tył „Fiata” 
GN SU -49, prowadzonego 
przez Marię M. W wyniku 
zderzenia straty material­
ne są znaczne.

ii Z tego samego powo­
du nastąpiła kolizja na 
skrzyżowaniu ulic — Pod­
wale Grodzkie i Wały Pia­
stowskie. KAZIFMIERZ W. 
prowadząc samochód „Mus 
cal” 33-21 GN uderzył w 
tył „Syreny” GT 54-65. Wy­
padek bez ofiar w ludziach, 
ale pojazdy uszkodzone.

(JET)
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